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KROTOSZYN •  KOŹM IN WIELKOPOLSKI •  ROZDRAŻEW •  SULM IERZYCE •  ZDUNY

Fot. ..R ze cz” - P aw lik

- Od kilkunastu lat uczę się Polski - powiedział Axel Riedrich podczas 
wernisażu wystawy swoich prac w REFEKTARZU (czyt. - str. 3)

n u m e r  ! ! 8
•  K o m u n ik a c j a  m i e j s k a  I  l i s t o p a d a  ( s t r o n a  Z )  •  „ B i a ł y  

O r z e ł ”  o ż y j e  ( s t r o n a  5 )  •  B r o w a r  z n ó w  g ó r ą  ( s t r o n a  

5 )  •  O d b i e r a m y  n o w e  k s i ą ż e c z k i  z d r o w i a  ( s t r o n a  7 )

•  C m e n t a r z e  w c z o r a j  i  d z i ś  ( s t r o n a  8 / 9 )  •

W E S T

lady, regaty i bonety chłodnicze 
szafy chłodnicze, magazynowe I przeszklone 
zamrażarki pełne i przeszklone 
wagi i krajalnice 
klimatyzacje pomeszczemowe już od 1200 zł 
(CARRIER, YORK, TADIRAN. KRA FT) 
klimatyzacje samochodowe (montaż-serwis) 
komoiy mrożnicze i chłodnicze (montaż-seiwisl 
agregaty chłodnicze
urzqdzema dla gastronomii (zmywarki, bemaiy. 
rożna, frytkownice itp)

ul Raszkowska 26 (w  podwórza),
M Konopnickiej (p rzy zleleniaku)
63-400 Ostrów  W lkp.
tel (0 6 2 ) 7 36 -6 9 -6 9 . tel /tax (062)591-94-44

- serwis 24h/dobę
- rafy w 5 min. do  10000 zt 

oprocentow anie m iesięczne 1,12%.
- transport gratis

montaż urzgdzeń np. lad  ch ło d n iczych  
przez drzwi 70 cm  gratis

- 17 la t tradyc ji w  c h ło d n ic tw ie
^  stałym  klientom  udzie lam y rabatu

------------------------------------------  "TUJ
P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  

P R O D U K C J I 
F A R B  1 L A K IE R Ó W

M A L F A R B
6 3 -4 0 0  O s tró w  W lk p  

L e w k o w ie c  6 8

t e l / f a x  7 3 6 0 1 0 4 , 7 3 5 3 5 2 3
Oferuje do sprzedaży:
^ Ekologiczne farby emulsyjne 

^ Emulsje akrylowe
y Styropian do dociepleń

w odmianach M-15, M-20, M-30
Hurtownia F a rb  i L ak ierów  MALFARB II p o leca  szeroki 

aso rtym ent ren o m o w an y ch  p ro d u c e n tó w  krajow ych i zag ran icznych

Hurtownia* 
arm atura 
P R O M O C J A  
k o i ł y  g a z o w e  
T E R M E T  
Ś w i e b o d z i c e  
t  r u r y  m i e d z i a n e
6 3 -7 0 0  K ro to szyn , u l. Z a n ik o w y  F o lw a rk  9  
( te re n  S p ó łd z ie ln i H a n d lo w e j „ E w a ”)

V  te l7 la x  (0 -6 2 ) 7 2 S -7 7 -1 1, 7 2 5 -4 2 -2 1  d o  2 3  w .  3 3 3  J
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Praca czeka
P on iżej zam ieszczam y oferty pracy dostępne w R ejonow ym  U rzę­
d zie  P racy  w K rotoszynie. Szczegóły w RUP (u l. R aw icka). 
O ferty  pracy dla kobiet toszyn
k s ię g o w a  - 1, Ju tro sin  m echan ik  m aszy n  i u rzą d z e ń , ślusarz
szew c , sz w a c z k a , ka le tn ik , cho lew - - 4 , K ro toszyn
k a rz  - 100 , K ro to szy n  
szw aczk a  - 100, K rotoszyn

O ferty  pracy dla mężczyzn
a k w iz y to r  (ek o n o m ista ) -
1, K ro to szy n  *
b a rm an  - 2 , Ju tro sin
e le k try k  sa m o c h o d o w y  - 1, Jutrosin
k ie ro w c a  z k a t, D  - 2 , Jutrosin
m ala rz -lak ie rn ik  m eb lo w y  - 1, Kro-

in ż . m e c h a n ik  m a s z y n  i u rz ą d z e ń  
górn iczych  lub  ro ln ic zy c h
- 1, K ro to szy n  
m urarz - 5 , K ro to szy n  
palacz c.o . - 1, K o źm in  
palacz 1, K ro to szy n
sto larz b u d o w la n y  - 1, Z d u n y  
sto larz m eb lo w y  - 2 , K ro to szy n  
techn ik  b u d o w la n y
-  1, K ro to szy n

J a k  d o j e c h a ć  n a  c m e n t a r z  

p r z y  R a s z k o w s k i e j ?
O d  31 październ ika do  2 lis to p ad a  w  re jo n ie  k ro to sz y ń ­
skiego cm entarza o b ow iązyw ać  będz ie  z m ie n io n a  o rg a ­
nizacja  ruchu. Do cm entarza b ęd z ie  m o żn a  d o jec h a ć  u li­
cą  P ukack iego , sk ręca jąc  w  K iliń sk ie g o  lu b  N a ru to w i­
cza. W yjechać z ulicy L elew ela  (p ark in g ) - u licą  K iliń ­
skiego i Libelta. N a w yzn aczo n y ch  o d c in k a c h  u lic : N a ­
rutow icza. L ibelta oraz L e lew ela  w p ro w ad z o n y  zostan ie  
ruch jednok ierunkow y.
Z a k a z  za trzym yw ania  się  będz ie  o b o w ią z y w a ł p o  p ra ­
wej stronie ulicy P ukackiego (od  s tro n y  R aszk o w sk iej),

N arutow icza i L elew ela, p o  lew ej s tro n ie  u licy  L ibe lta  
oraz p o  obu stronach u licy  K iliń sk ieg o .
P a rk in g i  zn a jd o w ać  s ię  b ę d ą  p rz y  u lic a c h : L e lew e la . 
Raszkow skiej (przy osied lu ), p rzy  sk rzy żo w an iu  W itosa 
z R aszkow ską. S am o ch o d y  m o żn a  też  b ęd z ie  z a p a rk o ­
w ać po  obu stronach ulicy W ito sa  - o d  R aszk o w sk iej w 
k ierunku prom enady.
P o lic ja  apeluje do  k ierow ców , aby  n ie u tru d n ia li p ieszym  
ruchu i nie zatrzym yw ali p o jazd ó w  n a  c h o d n ik ach .

(mel)

P ro m ile  za  k ie ro w n ic ą
W  K ro to sz y n ie , n a  u licy  O strow skiej, po lic janci za trzy m ali k ie ro w c ę  fia ta  125p. 4 1 -le tn i m ężczyzna, m ieszkan iec  
g m in y  K ro to szy n , b y ł p o d  w pływ em  alkoholu . B adan ie  a lk o te s tem  w y k aza ło  2,21 prom ila  a lkoholu  w  w y d y ch an y m  
p o w ie trzu . K o le jn eg o  m alucha zatrzym ano n a  a lei P o w sta ń c ó w  W ie lk o p o lsk ich . Z a  k ierow nicą siedział p ijany  28- 
latek . A lk o tes t w skaza ł 3 prom ile. U licą R aszkow ską  p o d e jrz a n y m  w ęży k iem  jecha ł row erzysta. O kazało się. że ten  
2 8 -le tn i m ężczy zn a  m iał w w ydychanym  pow ietrzu  2 .6 0  p ro m ila  a lk o h o lu .

(m el)

K U P O N  
n r  3 8 B

F o t o - z a g a d k a
Z d ję c ie  zam ieszczone w num erze 36 (146) p rzed s taw ia ło  p o m p ę  s to jącą  
na  k o ź m iń sk im  rynku . N agrodę w ylosow ała  pan i W ie s ła w a  O le jn ic k a  z 
K ro to sz y n a . D ziś do  rozszyfrow ania k o lejn a  fo to g ra fia . W  jak ie j m ie jsco ­
w o śc i zo sta ła  zrob iona?
N a  n ak le jo n e  na k artk i kupony  czekam y do  6  lis to p ad a , a n a g ro d ą  będzie 
n ie sp o d z ian k a  ufundow ana  przez A gencję  H an d lo w ą  W E N U S  (u l. Jag ie ł­
ły  12 w  K ro toszyn ie).
U w ag a! N ag ro d y  m ożna odbierać w redakcji we w to rk i, w  g o d z . 10.00- 
16 .00 .

F O T O - k u p o n

(ceny z 28 październ ika)

ja jk a (!5  szt.) 3,00  
cukier (1 kg) 1,80 
pomidor)' ( l kg) 2 ,00  - 
kalafior (1 szt.) 2 ,0 0 -  
bruksdka (1 kg) 
cebula (1 kg) 
jabłka (1 kg) 0 ,8 0  -
śliwki (1 kg) 1 ,4 0 -
gruszk i(1 kg)

1 . 2 0  zł
2 .00  zł
3 .00  zł
3.00 zł

N a g ro d ą  będzie

ekskluzywny pozłacany 
długopis z pieczątką osobistą

ufundowany przez firmę 
L ’TREST (ul. Zdunowska 16)

K u p o n  38B  na leży  nakleić na kart­
k ę  w raz z k u p o n e m  3 7 A (ukazał 
się w  p o p rzed n im  num erze) i w y ­
s ła ć  na a d re s  re d a k c j i .  T e rm in  
n a d sy łan ia  k u p o n ó w  upływ a 6 li­
s to p ad a . N iesp o d zian k ę  z K U P O ­
N U  n r 36  w y lo so w a ła  pani M arta 
Jam ry  z G o rz u p i. U w aga! N agro­
d y  m o żn a  o d b ierać  w redakcji we 
w to rk i, w  g o d z . 10 .00-16.00.

Zdjęcie przedstawia: 

Imię i nazwisko: . . .  

A d r e s: .........................

K om unikacja  
m iejska 
1 listopada

Linia „K ”
- k u rsy  ja k  w n iedziele i św ięta 

L in ia„J”
T r a s a :  K ro to sz y n -R y n e k , F lo r ia ń ­
ska. D w orzec PKS. K oby lińska . K o ­
źm ińska, K oźm in i dalej do  Ja ro c in a  
o raz  odw rotn ie .
G o d zin y  odjazdu z Ja roc ina  i K ro to ­
s z y n a : 9 .4 5 , 1 0 .5 0 , 1 2 .4 5 , 1 3 .5 0 , 
15.10, 16.15

G odziny  o d ja /d u  z K o źm in a  w  o b u  
k ie ru n k a c h :  1 0 .1 5 , 1 1 .2 0 ,  1 3 .1 5 ,  
14.20, 15.40, 16.45

Linia „1”
T r a s a :  W itosa. R aszkow ska. M ic k ie ­
w ic z a . F lo r ia ń s k a ,  S ie n k ie w ic z a .  
Z d u n o w sk a . P c rzy ce . Z d u n y  i o d ­
w rotnie.
O d jazd  z ul. W ito sa : 8 .3 0 , 1 0 .3 0 , 
12 JO , 14.30, 16.30, 18.30 
O djazd ze Z d u n : 9 .00 , 11 .00 , 1 3 .0 0 ,
15.00, 17.00, 19.00

Linia „3”
T r a s a :  G ru d z ie Isk ie g o , S p o k o jn a ;  
C h o p in a . K o b y liń sk a . F lo r ia ń s k a .  
S ie n k ie w ic z a . Z d u n o w s k a .  O g r o -  
dow skiego. O strow ska, W ito sa  i o d ­
w rotnie
O djazd  z ul. G rudz ie lsk iego : 11 .00 ,
12.00, 13.00, 16.00
O djazdy z ul. W itosa: 1 1 .3 0 , 12 .30 , 
13.30, 15.30, 16.30

Linia nr „6”
T ra s a :  W itosa. R aszkow ska . M ic k ie ­
wicza, Floriańska. R ynek . F lo riańska. 
D w orzec PK S. K oby lińska . M ic k ie ­
wicza, K oźm ińska, R ozdrażew  (R y ­
nek) i odw rotn ie .
O djazdy  z ul. W itosa w  kier. R o z d ra ­
żew a: 9 .3 0 ,  1 1 .3 0 , 1 3 .3 0 , 1 5 .3 0 , 
17.30
O d ja z d y  /  R o z d ra ż e w a  (R y n e k ) :
10.00, 12.00, 14.00, 16.00, 18.00

Uwaga! Autobusy zatrzym ują  
się na wszystkich przystankach  
M ZK usytuowanych przy p o ­
szczególnych trasach.

Jak p oin form ow an o nas w  
M iejskim  Zakładzie Kom uni­
k a c ji  w  K r o t o s z y n ie ,  w  
przededniu Św ięta N iep odle­
głości, czy li w  p oniedziałek 
10 listopada, autobusy m ie j­
sk ie  nie w y ja d ą  na trasy .

K O M U N IK A T  P O L IC J I
K o m e n d a  W ojew ódzka  Policji w G orzow ie W lk p . p ro w ad z i p o d  n ad zo ­
rem  tam tejszej Prokuratury  W ojew ódzkiej ś led z tw o  p rzec iw k o  u d z ia ło w ­
c o m  N iem ieck o -P o lsk ieg o  B iura  R ozw oju  G o sp o d a rc z e g o  S p . z o .o . - 
V o lk m a ro w i  G o ss la u  o raz  W a ld e m a ro w i i Z b ig n ie w o w i K ie łb a so m , 
p o d e jrz a n y m  o  popełn ienie  szeregu oszustw  w zw iązk u  z p ro w a d z o n ą  d z ia ­
ła ln o śc ią  w zakresie pośrednictw a k red y to w eg o  za g ran icą .
P ro s im y  o so b y , które zaw arły z N iem iecko-P o lsk im  B iu rem  R o zw o ju  G o ­
sp o d a rczeg o  um ow y m aklerskie o raz  ew en tualn ie  u z y sk a ły  z zach o d n ich  
in s ty tu c ji  finansow ych  kredyty  dew izow e, o  zg łaszan ie  s ię  w  n iep rzek ra ­
c za ln y m  term in ie  do dnia  15 l is to p a d a  1997 roku  w  K o m e n d z ie  R e jo n o ­
w ej P o lic ji w  K rotoszynie do  podkom isarza M a r iu s z a  J a ś n i a k a  ( I piętro, 
p o k ó j 116. tcl. 725-22-63). O soby  tc pow in n y  m ieć p rzy  so b ie  k serokop ie  
b ąd ź  o ry g in a ły  w szystkich d okum entów  zw iązan y ch  /  p rzy zn an y m  k re ­
d y tem , w  tym  um ow y kredytow e, w yciągi z  banku i z ezw o len ia  d ew izo w e 
z N B P .

KllYMINAŁKI
Ukradł portmonetkę; klient uciekł ze złotymi bransoletka­
mi; niedoszły samobójca w Koźminie; pijany kierowca na 
drodze osiedlowej.

W  K ro to szy n ie , n a  terenie posesji przy  u licy  P tasie j, z b u d y n k u  m ieszk aln e­
g o  w  stan ie su row ym  skradziono siln ik  e lek try czn y  z o sp rzę tem  w arto śc i 3 0 0  
z ło ty c h
P o d c z a s  d o k o n y w a n ia  zakupów  na k ro toszyńsk im  ta rg o w isk u  57 -lc tn ie j m ie ­
szk an ce  R oszek  skradziono portm onetkę, w  której z n a jd o w ało  się  3 7 0  zł. 
D w ó c h  m ężczyzn weszło do  sklepu ju b ile rsk ieg o  p rzy  u licy  S łodow ej z za­
m ia rem  zak u p ien ia  bransoletki i ko lczyków  ze sreb ra . N ie  m o g li,s ię  zd ecy d o ­
w ać . o g ląd a li biżuterię dość d łu g o . G dy  sp rzed aw czy n i w y sz ła  n a  ch w ilę  na 
zap lecze , jed en  z klientów  ukradł 25 zło tych  b ran so le tek  (w szystk ie  z m etka­
m i A P A R T ). Z łodziejsk i łup w art był 7 .7 0 0  zł.
4 0  -le tn i m ieszkaniec K oźm ina usiłow ał p o p e łn ić  sa m o b ó js tw o . M ężczyzna 
je s t  cz łonk iem  P olskiego Zw iązku Ł o w ieck ieg o  i c h c ia ł zad ać  sob ie  śm ierć z 
w łasnej b ro n i m yśliw skiej. P róba sam obójcza się  n ic p o w io d ła , n ied o sz ły  sa ­
m o b ó jc a  trafił n a  od d z ia ł ch iru rg iczny  k o ź m iń sk ie g o  szp ita la  z ran ą  p o strza­
ło w ą  k latk i piersiow ej.

Uwaga, wypadek!
K o b ie ta  k ieru jąca  fiatem  126p nie u stępu jąc p ie rw szeń stw a  p rze jazd u  m itsu ­
b ish i w jech a ła  na sk rzy żo w an ie  u licy  P u k a c k ie g o  z u lic ą  K iliń sk ie g o . W 
w y p ad k u  o gó lnych  obrażeń  dozna ła  piesza, k tó ra  zo sta ła  p o trą c o n a  p rzez  ze­
p c h n ię ty  siłą  uderzenia w kierunku c h o d n ik a  m aluch .
N a  osied lu  S zarych Szeregów  pijany k iero w ca  to y o ty  w je c h a ł na c h o d n ik  i 
p o trą c ił  28 -le tn iego  m ężczyznę o raz  idącą z  nim  14-la tkę. p o w o d u ją c  u o b o j­
g a  o b rażen ia . B adanie a lkotestem  w ykazało  w  w y d y ch an y m  p o w ie trzu  k ieru ­
ją c e g o  2 prom ile  alkoholu.
N a  u licy  G rudzielsk iego  row erzysta będący p o d  w p ły w em  a lk o h o lu , n ic u p ew ­
n iw szy  się czy  nie jest w yprzedzany , sk ręc ił w lew o  i zo sta ł p o trąco n y  przez 
sam o ch ó d  o sobow y, który od jech a ł z m iejsca z d a rzen ia . 5 7 -la tck  d o zn a ł u ra ­
zu g ło w y  i o tarcia  naskórka tw arzy.

(m ci)

S t r a ż  p o ż a r n a  
i n t e r w e n i o w a ł a
W  K rotoszyn ie  w budynku przy ulicy P ad erew sk ieg o  na sk u tek  zw arc ia  in­
sta lacji e lek tryczne j w ybuch ł p o żar w p iw n icy . N iem al z u p e łn ie  u g asili go  
p rze d  p rzy jazd em  strażaków  lokatorzy.
P o  koliz ji na ulicy P ukackiego (fiat 126p zd e rzy ł się z m itsu b ish i)  strażacy 
zab ezp ieczy li m iejsce zdarzenia, usunęli s a m o ch o d y  na  p o b o cze  i p o sp rzą tali 
sk u tk i w yp ad k u .
Z a s tę p  k ro toszyńsk ie j Jednostk i R atow niczo-G aśn icze j w raz  z zastępem  sul- 
m icr/.yckiej O cho tn iczej S traży  P ożarnej p rzy b y ły  d o  R o szek , gdzie  dosz ło  
d o  zderzen ia  c iągn ika  U R SU S z sam o ch o d em  c ięża ro w y m  S T A R . N a m ie j­
scu  zd a rzen ia  strażacy , po  usunięciu po jazdów  na p o b o c z e , po c ię li na kaw ał­
k i p o w a lo n e  w w yniku  u d erzen ia  d rzew o , które za ta raso w a ło  d ro g ę.

( m c i )

Rzecz
Krotoszyńska 2
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W c ią ż  u c z ę  s ię
k o c h a ć  P o l s k ę
- Od kilkunastu lat uczę się kochać Polskę, je j melancholię i jej 
radość życia - powiedział podczas wernisażu w REFEKTA­
RZU autor wystawianych tam grafik i akwarel - Axel Riedrich 
z Dierdorfu, nauczyciel sztuki w tamtejszym gimnazjum Mar­
tina Butzera.

Z w ią z k i A x c la  /. K ro to sz y n e m  roz- 
p oczęły  s ię  na  p o c z ą tk u  lat o s ie m ­
dziesiątych , k ied y  to  p rzy je ż d ża ł do 
naszego m iasta  z tra n sp o rta m i p o m o ­
cy h u m an itarn e j, p o z n a w a ł m iasto  i 
ludzi. W y jazd y  z aw aży ły  na  jeg o  ż y ­
ciu oso b is ty m  - o ż e n ił się z k ro toszy- 
nianką K a m ilą  P a le r e k .  k tó ra  o d  k il­
kunastu lat m ieszk a  z n im  w  N iem ­
czech. Do ro d z in n e g o  m ias ta  K am ili 
p rzy jeżdża ją  c zęsto . O b y d w o je  c ie ­
szą się  z u w ie ń c z e n ia  d łu g o le tn ic h

kontaktów  gim nazjum  w D ierdorfie  
i k ro toszyńskiego o g ó ln iak a  n ied a w ­
no podpisaną um ow ą o  w spó łp racy  
m iast i gm in.
K ilkadz iesią t w y staw ionych  w  R E ­
FEK TA R ZU  prac A xela  to p rzew aż­
n ie  d rze w o ry ty , s z cz e g ó ln ie  p rzez  
a u to ra  łu b ian e  ze w z g lę d u  na  k o ­
n ieczn o ść  k o n d e n sac ji  tre śc i. - To 
wymagająca technika, niełatwa, ale 
też wymuszająca skoncentrowanie się 
na najważniejszym  - p o w ie d z ia ł na

w ern isażu . - W końcu nie chodzi o 
dokładne kopiowanie natury, a o po ­
kazanie tego. co budzi największy  
se n ty m e n t a lb o  troskę. T e m a te m  
w ięk szo śc i p rac  jes t przy roda , ró w ­
n ież  k rajo b razy  typow o polsk ie . Bo 
P o lsk a  to - jak  m ów i A xel - kraj pe ł­
n y c h  u ro k u  p ła c z ą c y c h  w ie rz b  i 
ż n iw n y c h  sno p ó w .
A x e l  u w a ż a  re fek ta rzo w ą  w ystaw ę 
za sw ój w k ład  w  w ypełn ianiu  treścią 
u m o w y  o w s p ó łp ra c y  D ie rd o rfu  i

K ro to sz y n a  (- Język sztuki je s t  uni­
wersalny. góru je  n ad  m yślow ym i i 
politycznym i ograniczeniam i - m ów i) 
i za w ażn y  p u n k t w  je g o  w ie lo le tn ich  
p rzy ja c ie lsk ic h  s to su n k a c h  z  k ro to - 
s z y n ia n a m i. B a rd z o  w a ż n y ,  sk o ro  
A xel w y m ien ia  go  ja k o  d ru g i w  k o ­
le jn o śc i, a p ie rw sz y m  i n a jw a żn ie j­
szym  b y ł ś lu b  z  n aszą  k ra ja n k ą  K a­
m ilą .

(er)

i e l e ń n a  s z o
Podczas październikowej sesji krotoszyńskiej Rady 
Miejskiej wręczono nagrody laureatom konkursu na 
najpiękniejszą zieleń.
K o n k u rs  na n a jp ięk n ie jszy  b a lk o n , og ródek przydom ow y, zieleń w o k ó ł z a ­
kładu pracy  i ob iek tu  u ży teczn o ści publicznej Z arząd  K ro toszyna  (w e w sp ó ł­
pracy z naszą  red a k c ją )  o g ło sił  w tym  roku po raz drugi z kolei. Jeg o  celem  
je s t p o p raw ien ie  e s te ty k i m iasta  i zm obilizow anie  k ro toszyn ian  do  w iększej 
dbałości o n ajb liższe o to czen ie .
W  ka tegorii zak ład ó w  p racy  zw ycięży ła  Spółdzieln ia P ro d u k cy jn o -H an d lo -

mogą zasilić 
budżet domowy!!!

t y ,
0 ( j

L o k a ta  ren tie r sk a
T y l k o  w

O p r o c e n t o w a n i e  

s t a ł e , o b o w i ą z u j ą c e  

w  d n i u  l o k a t y

% >
W i e l k o p o l s k i  B a n k  K r e d y t o w y  S A  

O d d z i a ł  w  K r o t o s z y n i e  p r o p o n u j e  P a ń s t w u  

n o w y  p r o d u k t  -  l o k a t ę  r e n t i e r s k ą

M i n i m a l n a  k w o t a  5 0 0 , -  p o w i e r z o n a  n a m  

n a  o k r e s  1 2  l u b  2 4  m i e s i ę c y  p o z w o l i  

z a s i l i ć  P a ń s t w a  b u d ż e t  d o m o w y  o  o d s e t k i  

o d  p i e r w s z e g o  d n i a  p o  u p ł y w i e  k a ż d e g o  

m i e s i ę c z n e g o  o k r e s u

W I E L K O P O L S K I  B A N K  K R E D Y T O W Y  S A  _
Oddział w Krotoszynie, ul.Sienkiewicza 12a 63-700 Krotoszyn, tel. (0-62) 725-32-01 fax 725-25-10 

Filia Rynek Ratusz tel/ fax. (0-62) 725-31 -40

w a  E W A , k tó ra  m oże pod tym  w zględem  stanow ić  w z ó r  d la  in n y ch  firm . N a 
ca ły m  k ilk u h ek taro w y m  terenie, k tóry  zajm uje, n ie m a m ie jsca  zan ied b an eg o  
- na  w ie lu se t m etrach  kw adra tow ych  założono  tra w n ik i, p o sa d zo n o  kw iaty , 
o p ło to w an ie  obsad zo n o  rzędam i k rzew ów  o z d o b n y c h . D ru g ie  m ie jsce  w tej 
sam ej k a teg o rii zajęła doskonale  znana k ro to szy n ian o m  z d b a ło śc i o  o tacza ­
ją c ą  j ą  zie leń  ap teka  PO D  K O R O N Ą  z ulicy M asło w sk ie g o . S p o ś ró d  zg ło ­
szo n y ch  d o  k o n kursu  balkonów  za najciekaw szy k o m is ja  k o n k u rso w a  uznała 
n iew ie lk i, a le  c iekaw ie  o b sad zo n y  ró żn o g a tu n k o w ą , p ię k n ie  k o m p o n u ją c ą  
s ię  z ie len ią  ba lk o n  państw a P o la ń sk ic h , m ieszk ań có w  b loku  p rzy  u licy  56 
P u łk u  P iech o ty  W ie lkopo lsk ie j. N a g ro d zo n o  też  ba lk o n  p a ń s tw a  Z a r a d n ia -  
k ó w  z o sied la  D ąbrow sk iego .
U b ie g ło ro c z n i laureaci konkursu  na  najp ięk n ie jszy  b a lk o n  - S y lw ia  i R o m a n  
K o w a lc z y k o w ie  - zgłosili w tym  roku  sw o ją  d z ia łk ę  - i z n ó w  zw y cięży li. 
D z ia łk a  w dz ia łkę  ryw alizu ją  ze sobą sz lach e tn ie  b rac ia  W o jc ie c h  i J a c e k  
P ta k o w ie  z rodzinam i. P rzy p ad ły  im  w  u d z ia le  d w ie  ró w n o rz ęd n e  drug ie  
n a g ro d y .
W  k a te g o rii  „ogrody  p rzydom ow e" ju ry  n a jw y żej o c e n iło  o g ro d y  p ań stw a 
J a s iń s k ic h  z  ulicy K w iatow ej, państw a G a r s tk ó w  z B ia d e k  i p a ń s tw a  Śnie- 
c iń s k ic h  z K opieczek . a  za o toczoną  na jbardz ie j z a d b an ą  z ie le n ią  uzn a ło  szk o ­
ły : n u m er 7 w K rotoszynie i szko łę  w  R o szk ach . W y ró ż n ie n ie  p rzy p ad ło  w 
u d z ia le  szk o le  z L utogniew a.
N a g ro d y  p ien iężne d la  w szystk ich  lau rea tów  u fu n d o w a ł sa m o rz ąd . D o d a t­
k ie m  d o  n ich  były  sadzonk i krzew ów  o z d o b n y c h , k tó re  z a sp o n so ro w a ł za­
k ła d  Z ie le n i I.R . M arszałków , oraz zestaw y św iec  z L U M E N U . Jak  zap o w ie ­
d z ia ł p o d czas  sesji L eszek  K u lk a  - w iceb u rm istrz  K ro to sz y n a , sam o rząd  za ­
m ie rza  o rg an izo w ać  podobne k o n kursy  co ro k u .

(er)

Telegraf
Z  d an y ch  sek cji 
ruchu d ro g o w e­
g o  K o m e n d y  
R e j  o  n o w e  j 
P o l ic j i  w 
K rotoszynie 
w y n ik a , że 
n a jw ięk szą  — 
liczb ę  w y ­
p a d  k ó  w 
d r o g o w y c h  
na  n a s z y m  
terenie p o w o ­
du ją  n a jm ło d ­
si w ie k ie m  i 
stażem  k ierow cy , n a jczęściej p o ­
życzonym i o d  rodziców  p o jaz d a ­
m i. S T O P .

•

W  p a ź d z ie rn ik o w y c h  o b rad a c h  
R ady M iejsk iej u cz es tn ic z y ł, p o  
raz  p ie rw szy  p o  sp o w o d o w a n e j 
w ie lo m ie s ię c z n ą  c h o ro b ą  p r z e ­
rw ie, rad n y  F e lik s  M a jc h r z a k ,  
p rze w o d n ic z ą c y  k o m is ji  g o s p o ­
darczej. de lega t n a  se jm ik  sa m o ­
rz ą d o w y . g d z ie  ró w n ie ż  p e łn i ł  
fu n k cję  p rzew o d n icząceg o  tak iej 
kom isji. U czestn icy  sesji p rzy w i­
tali go  ok laskam i. S T Ó P .

•

L a u r e a ta m i  f in a łu  t e le tu rn ie ju  
w ro c ła w s k ie j  P IĄ T K I  „ C u d z e  
chw alic ie” zostali k ro to szy n ian ie  
- A n d rz e j  (ta ta  - p rac o w n ik  k o ­
źm ińskiej Nzfeycalni P o d k ład ó w ) 
i P rz e m y s ła w  (syn  - uczeń  LO  w 
K ro to szy n ie )  K a łm u c c y .  W  n a ­
g rodę nasi k rajan ie  w y jad ą  n a  w y ­
cieczkę d o  W łoch . S T O P .

•

Z g o d ę  R ady M iejsk iej n a  zam ie ­
szczenie  w  sw o im  zn ak u  f irm o ­
w ym  nazw y n aszego  m iasta  u z y ­
skała  S p ó łd z ie ln ia  P ro d u k c y jn o -  
H an d lo w a EW A . R ad n i uznali, że 
będzie  to e lem en t p ro m o c ji K ro ­
toszyna. S T O P .

•

P o d c z a s  u ro cz y s te j in a u g u ra c ji  
ro k u  k u l tu ra ln e g o , k tó ra  m ia ła  
m iejsce 24  paźd zie rn ik a  w  re s ta u ­
racji B A K A R A T , A n n a  G la p ia k  
(d y rek to rk a  b ib lio te k i m ie jsk ie j)  
została o d zn aczo n a  Z ło ty m  K rz y ­
żem  Z a s łu g i ,  Z o f ia  K u ź n i c k a  
(d ługo le tn ia  p raco w n ica  b ib lio te ­
ki) - S reb rn y m  K rzy żem , a J e r z y  
J a n ic k i  (p raco w n ik  U rzędu  M ia ­
sta i G m iny) o d z n a k ą  „Z a s łu ż o n y  
D zia łacz  K u ltu ry ” . S p o n s o ró w , 
tw órców  i an im ato ró w  k u ltu ry  sa ­
m orząd  u h o n o ro w a ł u p o m in k a m i. 
S T O P .

I V  C Z Y M  R Z E C Z  ©
R z e c z  w tym , ż e  niezwykle p o u c z a j ą c ą  lekturą bywają m a te ria ły  przygotowane przez Urząd M iasta i Gminy na 
sesje Rady Miejskiej. Na przykład z os ta tn ich  dowiedziałam się, że p r o w a d z o n a  od sześciu la t  budowa wiejskiego 
domu kultury w Orpiszewie nie miała dotąd inspektora n a d z o r u ,  kierownika, a p r o w a d z ą c y  j ą  kom itet nie p r o w a d z ił 
nawet dziennika budowy. D o  czuwania nad p r a w i d ł o w o ś c i ą  w y d a n i a  przyznanej Orpiszewowi pięćdziesięciotysięcznej 
do ta c ji samorządu zobowiązano Wydział Inwestycji i Rozwoju Urzędu M iasta i Gminy, który uzależnił przekazanie 
pieniędzy na dalsze p r a c e  o d  u d o k u m e n t o w a n i a  p r z e z  Społeczny K om ite t Budowy prawidłowego wykonania w szys t ­
kich dotychczasowych robót. Orpiszewianie zamierzali w y d a ć  pieniądze z dotacji na podwieszany s u f it  i wentylację 
mechaniczną. Tymczasem ekspertyza fachowców wykazała, że konstrukcja dachu budynku wybudowana z o s ta ła  
niezgodnie z dokumentacją techniczną i że musi zo s ta ć  wzmocniona, zanim rozpoczną się prace sufitowe.
J a k  to  możliwe, że budowa tak  dużego obiektu, jakim  ma być orpiszewski dom kultury, p r o w a d z o n a  była bez ż a d n e g o  
n a d z o r u ?  Podobno nie ma w tym  nic dziwnego, p o d o b n o  ta k  właśnie budowano większość d o m ó w  ludowych, remiz 
strażackich i wiejskich świetlic. Wieś (myślę nie ty lko  o Orpiszewie) nigdy nie oglądała się na p o m o c  z  zewnątrz. Jej j 
mieszkańcy sami brali się do p r a c y ,  sami zbierali pieniądze, sam i przywozili m ateriały, sami murowali. Wynajęcie 
kierownika budowy czy inspektora uważali za niepotrzebne powiększanie kosztów.
P r a w d o p  o  d o b n i e  Społeczny Kom itet Budowy w Orpiszewie nie spodziewał się, że w ślad za przyznaniem pieniędzy z 
budżetu gminy przyjdzie d o k i a d n a  kontro la 'p raw id łow ości wykonanych robót. Bo - skoro nie było je j do te j pory, 
dlaczego miałaby nagle się pojawić?
Nie bronię inwestora, bo zaniedbał sprawy podstawowe, a poza tym  mam wątpliwości, czy Orpiszewowi rzeczywiście 
je s t  potrzebny ta k  wielki dom kultury. Cała ta  h is to ria  je s t  jednak przykładem przedziwnej wiary urzędników W 
wielkopolskiego chłopą, który jak się zaweźmie, t o  w czynie społecznym i pałac postawi. Wiary urzędnikom dość 
•wygodnej. Mniej wygodnej dla mieszkańców wsi, którym  - co pokazuje budowa w Orpiszewie, niekiedy jednak trzeba 
p o m ó c ,  d o r a d z i ć ,  p r z y p o m n i e ć  o  konieczności przestrzegania przepisów prawa.

R om ana H yszk o

Rzecz O
Krotoszyńska T W
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W sp o m n ie n ie  o D o b ry m  P a s te rz u
J e s ie ń .. .  O k re s  n ieo d p a rc ie  k o ­
ja rz ą c y  s ię  z  p rzem ijan iem , sk ła­
n iający  d o  p rze m y śle ń , zadum y 
i reflek sji n ad  u p ły w a ją c y m  cza­
se m , p r z y w o łu j ą c y  p a m ię ć  o 
ty ch , k tó ry c h  n ie  m a ju ż  w śród 
nas. W śró d  w ie lu  w sp o m n ień  o 
lu d z ia c h  b l iż s z y c h  n a m  i d a l­
szy ch , k tó re  w y w o ła n e  zostaną  
w ty ch  d n ia c h ,  d la  m n ie  i d la  
w ie lu  k o ź m in ia n  je d n o  b ęd z ie  
szczeg ó ln e, b o  d o ty cz y ć  będzie 
o s o b y  d la  n a s  s z c z e g ó ln e j .  
K s ią d z  p ra ła t S t a n is ła w  G o j... 
W y d aje  m i się, ze  zn a łem  g o  za ­
w sze. O d k ą d  s ięg am  pam ięc ią , w 
k ażd y m  p raw ie  m o m en c ie  w  ja ­
k iś  s p o s ó b  p rz e w ija ł  s ię  p rzez  
m oje  życie .
P a m ię ta m  G o  z c zasó w , k ied y  
b y łe m  m a ły m  d z ie c k ie m , g d y  
o d w ie d z a ł n a sz  d o m  z b o ż o n a ­
ro d ze n io w ą  k o lęd ą  ja k o  d u szp a ­
sterz. Z aw sze  z n a jd u ją cy  czas na 
w y p ic ie  k a w y  c z y  h e rb a ty , na 
ch w ilę  r o zm o w y  o  ró żn y ch  sp ra­
w ach, k tó ry ch  sen s  nie  zaw sze w ów ­
czas ro zu m ia łe m . B y ł boda j p ie rw ­
szym  „ o b c y m ” św iad k iem  m ych ar­
ty s ty c z n y ch  p o p isó w , g d y  z p rze ję ­
c iem  recy to w a łem  p oznane  o d  m atki 
o k az jo n a ln e  w ierszyk i, zaw sze nagra­
d z a n e  p a m ią tk o w y m  o b ra z k ie m  i 
d o b ro d u sz n y m  p o g łask a n iem  p o  g ło ­
w ie.

Fot. Arek.
P a m ię tam  G o , g d y  ja k o  k i lk u le tn i  
ch łopak  w raz z g ru p ą  k o le g ó w  p o ­
szed łem  d o  N ie g o  „ z a p isa ć  s ię  do  
m in istran tów ” . C ie rp liw ie  w y ja śn ia ł 
nam  w tedy , na' czy m  p o le g a  s łu żb a  
przy  o łtarzu , w p ro w ad za ł n a s  w ta j­
n iki liturgii i o b rzęd ó w  k o śc ie ln y ch . 
N ie o m ićszkał też  je d n a k  ża rto b liw ie  
zapytać, czy  je s te śm y  g rzeczn i, czy  
nie strzelam y z p ro cy , n ie w y b ie ra ­

Z ak o c h an a  w  
B o g u  B ab c iu ...
D ziś , choć nie m a C ię  p rzy  nas. to  jed n a k  w ciąż 
jes te ś...
T y lk o  te cztery  p uste  k ą ty . m ięd zy  k tó ry m i 
się  krzątałaś, w ciąż nie  da ją  nam  sp o k o ju . 
D z iś  ju ż  w iem y, że nie ty lk o  d o b ro ć  po  T o b ie  
została, lecz serce, m ąd ro ść  i zgoda  
O ra z  n iezliczone nauki, k tó re  n am  w szy s tk im  
przekazałaś.

D z iś  s to im y  p rz y  T o b ie  jak  zbłąkane ow ce. k tórym  g dzieś, n a  c h w ilę , z a p o ­
d z ia ła  s ię  P aste rk a ...
L e c z  c z u je m y  T w o ją  o becność , jes teśm y  m ocn iejsi i w y trw a ls i w  c ie rp ie ­
n iu ...
N a u c z y ła ś  n a s  m iło śc i d o  k rzy ża  C h ry stu so w eg o  i d o  k rzy ż a  O jc z y s te g o , 
K tó reg o  d z iś  tak  w ie lu  P olaków  się w stydzi.
D z iś  i O jc z y zn a  w  p o trzeb ie , i m y. T rudno  nam  będzie w y p e łn ić  p u s tk ę  po  
T o b ie .
Ż a łu je m y , że o  je d n o  s łow o  „kocham " p ow iedzieliśm y  za m ało ! „S p ieszm y  
się  k o c h a ć  lu d z i - tak  szybko  odchodzą” - pow iedz ia ł poeta . I ten . k to  w ciąż  
sp ieszy , b lisk o  je s t  C ieb ie , Babciu!
Z  w ie lk ą  g o d n o śc ią  znosiłaś trudy starości. Z  uw agą w y s łu ch iw ałaś  n aszy ch  
k ło p o tó w .
N ie  ży łaś  w łasn y m i troskam i, lecz naszym  borykan iem  się  z c o d z ie n n o śc ią . 
U m iałaś d o rad z ić ,''p o je d n a ć , pocieszyć...
W ie m y , że chcesz , a b y śm y  dalej byli silni jed n o śc ią! B ąd źm y  z g o d n i, a w te ­
d y  T y  b ę d z ie sz  z nam i.
N ie  m ó w im y : Ż eg n a j. M ów im y: D ziękujem y Ci za w szystko , k o c h a n a  B a b ­
ciu! P o z o s ta ń  w  naszy ch  sercach, sum ieniach i m yślach  N A  Z A W S Z E ! '

Fot. A r e k

T ek st ten  d e d y k u ję  ukochanej B abuni i P rababun i - ś.p. Iren ie N aw ro ck ie j
K rz y s z to f  N a w ro c k i

W arszaw a. 21 p aźd z ie rn ik a  1997 roku

M s z e  ś w . w  in te n c ji  ś. p . I r e n y  N a w r o c k i e j
(kościół pw. św. Marii Magdaleny)

11 l is to p a d a ,  g o d z . 7 .0 0  (od  m ęża), 31 g r u d n ia  . godz. 7 .0 0  (o d  sy n a  E u g e ­
n iu sza  z ro d z in ą ), 6  s ty c z n ia  1998, godz. 8 .30  (od  sy n a  K az im ie rza  z ro d z i­
ną), 9  s ty c z n ia  1998, go d z . 7 .0 0  (od  córk i Jan iny  z m ężem ). 2 0  s ty c z n ia  
10998. g o d z . 7 .3 0  (o d  syna Leszka z rodziną, 24 s ty c z n ia  1998. g o d z . 7 .0 0  
(od  sy n a  Jó zefa  z ro d z in ą ), 27  s ty czn ia  1998. godz. 7 .3 0  (od  w n u c z k i Jo la n ty  
z ro d z in ą ). 3 0  s ty c z n ia  1998 , godz. 7 .3 0  (od  sąsiadów  z trzeciej k la tk i). 3 
lu te g o  1998, g o d z . 7 .0 0  (od  w nuczki Lucyny  z rodziną), 5 lu te g o  1998. go d z . 
18 .00  (od  w n u k a  K rzysz to fa  z rodziną).

O d e s z l i . . .
Edm und R obak - Wróżewy (69 lat), Józef Kuliński - Uslków (75 lat). Edw ard 
Gustaw Fechner * Zduny (70 lat), Wanda Sobczak - Zduny (83 lata). Jan Kolenda 
-  Grębów (83  lata), Jan Drygas Bożocin (83 lata), Pelagia Janina Fom m iak - Kro­
toszyn (06 lal), Irena Nawrocka - Krotoszyn (87 lal). Kazimierz M arian Bujukie- 
wicz • Krotoszyn (73 lata)

(1 6 -2 2  października, Urząd Stanu Cywilnego w Krotoszynie/

m y  p takom  jajek  z gniazd , nie m ów i­
m y brzydkich  w yrazów  i o  w iele in ­
nych , śm iesznych dziś. w ydaw ałoby  
się, rzeczy. D obrze w iedział, że nie 
us ły szy  o d p o w ied z i innej -niż p rz e ­
cząca, w ten jed n ak  łagodny  sposób 
p róbow ał uzm ysłow ić nam . iż śą to 
rzeczy naganne.
P a m ię tam  G o jak o  pedagoga  i w y ­
chow aw cę, gdy  będąc uczniem , na j­
p ierw  szkoły podstaw ow ej, a później 
liceu m , uczęszczałem  na lekcje reli- 
g ii. W p ro w a d z a ł nas w  ta je m n ic e  
w ia ry , t łu m a cz y ł z n aczen ie  sa k ra ­
m en tó w  św ię ty ch , u czy ł s ło w em  i 
p r z y k ła d e m , ja k  p o s tę p o w a ć , by 
przeżyć swe życie jak  najgodniej. N ic 
b y ł su ro w y  w o cen ach , ale zaw sze 
w ym agający . Z na ł dobrze nasze m oż­
liw ości, po trafił w ydobyć  z każdego 
z nas to . co najlepsze.
P a m ię tam  G o  jak o  kapelana o d p ra ­
w ia jąceg o  m sze św ięte, g łoszącego  
con iedz ielne  kazania. Nie był m oże 
w yb itn y m  kaznodzieją , nie w ygłaszał 
p łom iennych  hom ilii, ale słow a, które 
k ie ro w a ł  d o  g ro m a d z ą c y c h  s ię  w 
św ią ty n i  w ie rn y ch , zaw sze m o cn o  
o sad zo n e  były w panu jącej rzeczy ­
w istości, tchnęły  n orm alnym  życiem , 
poruszały  sum ienia, zm uszały  do  za­
s ta n o w ie n ia , c zęs to  w zru sz a ły . W 
k azan iach , które głosił, un ikał u p ro ­
szczeń , n ie d z ie lił ludzi na  lepszych i 

■gorszych, nie po tęp iał jednych  i w y ­
c h w a la ł  in n y c h . Z w ra c a ł  j e d y n ie

u w ag ę  na  zag ro żen ia , jak ie  niesie ze 
so b ą  życ ie  i w sk azy w a ł drogę, jaką  
n a leży  p o d ą ż ać , aby  ich uniknąć. 
P a m ię ta m  G o  ja k o  p ro b o szcza  i a d ­
m in is tra to ra  p a ra fii p o d  w ezw aniem  
Ś w . S ta n is ła w a  B isk u p a  i M ęczenni­
ka . P a rafii n o w o  u tw o rzo n ej, którą, 
g d y  w 1967 ro k u  trafił do  K oźm ina, 
o rg a n iz o w a ł i tw o rzy ł. B y ł w ielkim  
b u d o w n ic z y m  - n a jp ie rw  o d n o w ił 
zn isz c z o n y  p o k lasz to rn y  k ośc ió ł p a ­
ra f ia ln y , p ó źn ie j w y rem o n to w a ł n i­
szcze jący  z a b y tk o w y  d rew n ian y  k o ­
śc ió łe k  S w . T ró jc y  i u p o rząd k o w ał 
teren  c m en ta rzy . P o b u d o w ał p ro b o ­
s tw o  i d o m  ka tech e ty czn y , zain icjo­
w a ł b u d o w ę  c h ło d n i cm entarnej. B ył 
w ie lk im  b u d o w n ic z y m , p o tra fił b o ­
w iem  o d  p o d s ta w  zb u d o w ać  parafię 
ro zu m ian ą  ja k o  w sp ó ln o tę  ludzi, dla 
k tó ry c h  b y ł o s to ją  d u ch o w ą  i au to ­
ry te tem  m o ra ln y m , k tó ry ch  po trafił 
sk u p ić  n ie  ty lk o  w o k ó ł spraw  wiary, 
a le  i s p r a w  d o c z e s n y c h .  B ez  tej 
o g ro m n e j rzeszy  ludzi, k tórych  sobie 
ty lk o  z n a n y m  sp o so b em  z jed n y w ał 
d o  rea liz a c ji  sw y c h  ce ló w  i zam ie­
rzeń . w sz y s tk o , c zeg o  d o k o n a ł, nie 
b y ło b y  m o żliw e .
P a m ię ta m  G o  w reszcie  z lat o s ta t­
n ich . g d y  /  racji m ej p racy  w sam o­
rząd z ie  k o ź m iń sk im  często  sp o ty k a­
łem  się  z N im  p rzy  o k az ji różnych, 
w ażn y ch  i m nie j w ażn y ch , w ydarzeń 
w ży c iu  nasze j sp o łeczn o śc i. D o k o ń ­
ca sw y ch  d n i b y ł n iezw ykle  zain te­

resow any i zaan g ażo w an y  w e w sz y ­
stko. co działo  się n a  teren ie  m ias ta  i 
gm iny. B y ł w ie lk im  p a tr io tą  - za ró w ­
no w w ym iarze n a ro d o w y m , ja k  i tym  
lokalnym . C ałe sw e życ ie  p o św ięc ił 
służbie d rug iem u c z ło w ie k o w i i p ra ­
cy na rzecz środow iska, w  k tó ry m  żył. 
M im o o g ro m n y ch  z asłu g , d o  k o ń ca  
pozostał o so b ą  n iezw y k le  sk ro m n ą . 
Pam iętam  G o, ja k  z o lb rz y m ią  ra d o ­
ścią . ale i d o z ą  p o k o ry  o ra z  ja k b y  
pew nego  zażen o w an ia , p rzy jm o w a ł 
p rzy z n a n y  M u p rze z  P a p ie ż a  J a n a  
P aw ła  II h o n o r o w y  ty tu ł  P ra ła ta .  
P odobn ie  p rzy ją ł n ad a n y  M u p rzez  
R adę M iejską w  u znan iu  Je g o  d o k o ­
nań m ed a l „Z a  z a s łu g i  d la  Z ie m i  
K oźm ińsk ie j” .
W s p o m n ie n ia  te są  ś w ie ż e .  T a k  
św ieże, że aż tru d n o  u w ie rzy ć , iż to 
ju ż  ty lko  w sp o m n ien ia ...W ciąż  w idzę  
Je g o  sz c z u p łą  s y lw e tk ę ,  p o g o d n ą  
tw arz z  n iesfo rn ie  o p a d a ją c ą  g rzy w ­
k ą . ż y c z liw y m , u jm u ją c y m , n iec o  
k p iarsk im  u śm ie c h em ... T a k im  G o  
pam iętałem  o d  zaw sze  i tak i n a  za ­
wsze p ozostan ie  w m ej p am ięc i.
A le  Jego  nie  m a  ju ż  w śró d  nas. C o ­
ko lw iek  by  o  N im  p o w ie d z ie ć , za ­
brzm i to sz tu czn ie , w ręcz  b an a ln ie . 
O d szed ł b ow iem  k to ś  w y ją tk o w y  - 
w spaniały  kap łan  i d u sz p as te rz , n ie ­
z ró w n an y  p ro b o sz c z  i d z ie k a n , a le  
przede w szy stk im  W IE L K I C Z Ł O ­
W IE K .

M aciej Bratborski

I d s z e d ł  c z ło w ie k  p r a w y
2 3  p aźd z ie rn ik a , w  w iek u  77  lat. o d szed ł o d  nas człow iek , k tóry  p o ło w ę  sw e g o  życ ia  
po św ięcił k sz ta łto w an iu  i u m acn ian iu  pozycji K ro toszyńsk iego  P rzed sięb io rs tw a  C e ­
ram iki B u d o w lan e j C E R A B U D  n a  rynku  branży  ceram icznej w Polsce.
A lb in  W y szo m irsk i u ro d z ił  się  w W ilnie 2 sierpnia 1920 roku. T am  sp ęd ził d z ie c iń ­
stw o i m ło d o ść . W  W iln ie  u k o ń czy ł G im nazjum  i L iceum  H u m a n is ty c zn e  im . A . 
M ick iew icza .
W  ro k u  1 9 4 0  p o d ją ł  p racę  jak o  robotn ik  w  cegieln i. Począw szy  o d  1941 ro k u  c z y n ­
nie w a lc zy ł w  o b ro n ie  n iepod leg łośc i O jczyzny . W latach 1 9 4 1 -1 9 4 4  n a  B ia ło ru s i 
d o w o d z ił  p lu to n e m  M ińsko-W ileńsk iego  O ddziału  P artyzantk i A rm ii K ra jo w e j, a  w 
latach 1 9 4 4 -1 9 4 5  - P lu to n em  3 P om orskiego  D yw izjonu P iech o ty  pp . I A rm ii W o j­
ska  P o lsk ie g o .

Z a  o d d an ą  i w ierną p o lsk ie j sp raw ie  p o s ta w ę  d o w ó d c y  i żo łn ie rza  o d zn aczo n y  został, m ięd zy  in n y m i. K rzy żem  
Partyzanckim . K rzyżem  W alecznych  o raz  S re b rn y m  K rzyżem  O rderu V irtuti M ilitari. -
W  latach 1946-1950  k ierow ał Z a k ład a m i C e ra m ik i B u d o w lan e j w W itn icy , po czym  o b ją ł  s ta n o w isk o  d y re k to ra  
S targardzkich  Z akładów  C eram ik i B u d o w la n e j. W  1953 roku zw iązał się /. K ro toszyńsk im  P rzed s ięb io rs tw em  C e ra ­
m ik i B udow lanej.
W  1957 roku uzyskał ty tu ł in ży n ie ra  c h e m ik a  ze sp ecja ln o śc ią  technologii ceram iki budow lanej na W y d zia le  C h em ii 
P o litechn ik i W arszaw skiej. Jego  czy n n y  u d z ia ł w  życiu  gospodarczym  kraju i reg ionu u h o n o ro w a n o  liczn y m i o d z n a ­
czen iam i.
N iezależn ie  od  pełnionej funkcji d y re k to ra  k ro to sz y ń sk ie g o  C E R A B U D U  p iastow ał stan o w isk o  p rzew o d n ic z ą c eg o  
R ad y  Z rzeszenia  P rzedsiębiorstw  C e ra m ik i B u d o w la n e j i S ilikatów  w Polsce, k tó rego  był jed n y m  z za ło ży c ie li. K ro ­
toszyńsk im  P rzedsiębiorstw em  C eram ik i B u d o w la n e j zarządzał do  1991 roku . znakom icie  g o d z ą c  p racę  za w o d o w ą  
ze sw oim i licznym i pasjam i, m iedzy  in n y m i m y ślis tw em  i rybołóstw em . B y ł w ysokiej k lasy  p ro fe s jo n a lis tą  w d z ie ­
dzin ie  ceram iki. Z nakom icie  sp raw d zał s ię  w  ro li c e ram ik a  i dy rek to ra  w jed n e j osobie .
O d s z e d ł  od  nas człow iek  zasłużony  d la  m iasta , z k tó ry m  zw iąza ł swe życic, człow iek  praw y i p o w ażany , o  n iezw y k łe j 
sile o d działyw an ia  na otoczenie  - z a ró w n o  b o g a c tw em  i w artością  sw oich życiow ych  d o św iad czeń , jak  i c h a ry z m a ­
ty czn ą , silną osobow ością .
J e g o  w spom nienie na d łu g o  p o zo stan ie  w  ś w ia d o m o śc i Jego  byłych p racow ników , w p ó łp raco w n ik ó w . p rzy ja c ió ł z 
b ran ży , po  prostu - ceram ików

Zarząd, Rada N ad zorcza , Z w iązk i Zawodowe i Pracow nicy CERABLIDL K rotoszyn

j /. przykrością i żalem zawiadamiamy, że 
dnia 23.10.1997 r. zmarł

Ś f t p .
in ż . A lb in  W y szo m irsk i

d łu g o le tn i D yrek to r K rotoszyńskiego 
Przedsiębiorstw a Ceramiki Budowlanej 
C L R A B C D  w K rotoszynie . Rodzinie 

| Zmarłego - wyrazy współczucia składa 
Z a r z ą d ,  R a d a  N a d z o rc z a , Z w iąz k i 

Z a w o d o w e  i P rac o w n icy  
C K R A B U D U  K ro to sz y n

| Z  g łęb o k im  żalem  zaw iadam iam y, że 
J d n ia  2 4 .1 0 .1 9 9 7  r. o d esz ła  od nas na- 
j s/.a n a ju k o c h a ń sz a  m am a. teściow a. 
I b a b c ia ,  p ra b a b c ia ,  s io s tra , c io c ia  i 

k u zy n k a

ś D p .
Stanisław a Janicka

z d om u K ozal 
p rzeży w szy  lat 75 

W  sm u tk u  p o g rążo n a  R o d z in a

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
22.10.1997 r. odszedł od nas na zawsze po­
jednany z Bogiem, kończąc swe pracowite 
i pełne poświęcenia życie. nió| kochany 
maż. ojciec, teść. Bral. dziadek i pradzia­
dek

ś  p.
K a z im ie rz  B u ja  k ie  w icz  

p rz eży ł la t 73
Pogrążona w  sm utku  ż o n a , c ó rk i, 

z ię c io w ie , w n u k i, p r a w n u k  z 
r o d z in ą

Z  g łębokim  żalem  z a w ia d a m ia m y , żc i 
dn ia 2 6 .10 .1997  r. o d e sz ła  od  n as  na j 
zaw sze  w w ieku  83  lat. n asza  n a ju ­
k ochańsza  m atka, te śc io w a , b a b c ia  i 
p rab ab cia

Ś f r p .
H elena T aciak

/ .d o m u  M a r s z a łe k
■ W  sm utku  p o g rąż o n a  

R o d z in a

W  dniu  23 .10 .1997 r  zm arł

ŚDp.
inż. A lbin W yszom irski

D y re k to r  G e n era ln y  C era m ik i B u ­
d o w la n e j. O f ic e r  A rm ii K ra jo w ej, 
o d zn a cz o n y  K rzyżem  V irtuti M ilita­
ri, K rzyżem  K om andorsk im  P olonia 
R estitu ta . dw ukrotn ie K rzyżem  W a­
lecznych

W  sm utku pogrążona R o d z in a

Dnia 23.10.1997 r. zmarła w 
wieku 56 lat

Ś D* p .

B o g u sła w a  F ilip ia k

W sm utku pogrążona  
R o d z in a

Fot. Arch.

Rzecz
Krotoszyńska



Zduny

S k a rb y na w y s ta w ie
- M o n e ty  są  z a k o n s e r w o w a n e  i  w yg ląda ją  bardzo  in te re s u ją c o  - d o n ió s ł z  Ł odzi Ł uc ji D ługie- 
w icz-Paszek - d y re k to rc e  Z d u n o w sk ieg o  O śro d k a  K u ltu ry  - d r  R y s z a rd  G ryg ie l, d y re k to r  
M uzeum  A rch eo lo g iczn eg o  i E tnograficznego  w Ł odzi.

Łódzki naukowiec na początku roku szkolnego prowa- 
d /ił w Zdunach prace archeologiczne. Zebrane materia­
ły, oczyszczone z piasku na miejscu wespół z pracowni­
cami ZOK. w yw ieziono do kierow anego przez niego 
muzeum w celu konserw acji i badań. Dopóki skarby nic 
wrócą do Zdun. o ich istnieniu przypominać będzie mie­
szkańcom wystawa otw arta 23 października w Izbie M u­
zealnej. Ekspozycja prezentuje zdjęcia zrobione podczas 
wykopalisk. Łucja Długiewicz-Paszek dysponuje również 
kasetą wideo nagraną podczas pracy ekipy archeologicz­
nej. do której oglądania będzie zachęcała młodzież szkol­
ną.
Izba Muzealna (może trzeba by pomyśleć o zmianie na­
zwy. przecież Izba składa się z kilku izb), działająca w 
ramach Zdunow skiego O środka K ultury, prezentuje w 
salach stałe wystawy tem atyczne i okazjonalne. Co roku 
przygotowuje sześć konkursów  podnoszących wiedzę, 
głównie najmłodszego pokolenia, na temat historii okoli­
cy. Stylowa piw niczka z dużym  kominkiem w podzie­
miach muzeum jest m iejscem  spotkań uczestników kół 
zainteresowań działających przy ośrodku kultury: pla­

stycznego i m uzycznego. Byw a również udostępniana na 
specjalne okazje zorganizow anym  grupom.
N a piętrze budynku na zwiedzających czeka ekspozycja 
zw iązana z w łókiennictw em . W edług inform acji pani 
Łucji Zduny były niegdyś ośrodkiem  rękodzieła: na sześć­
set prządek w W ielkopolsce czterysta sześćdziesiąt mie­
szkało w Zdunach. W sąsiednim  pomieszczeniu można 
zobaczyć pokój m ieszkańca tych ziem z zeszłego wieku. 
Stoi tam drewniane łóżko przygotowane do spania, obok 
niego buty. jakby zzute przed chwilą. Są meble, naczy­
nia. ołtarzyk... brakuje tylko lokatora.
Ciekaw ym  pom ysłem  ośrodka kultury w Zdunach jest 
otworzenie kawiarenki ze smaczkiem  na dziedzińcu bu­
dynku. Zbudow ano tam już  kom ponujące się z otocze­
niem podcienie. Po przeszkleniu ich i wyposażeniu wnę­
trza w sprzęty nawiązujące charakterem do miejsca zdu- 
nowianie będą mogli raczyć się kawą w kulturalnym oto­
czeniu. Jednak dziś trudno Łucji Długiwicz-Paszek okre­
ślić. kiedy nastąpi inauguracja  tego przedsięwzięcia - 
oczywistą barierą są pieniądze, a raczej ich brak.

(ela)

BROW AR K rotoszyn prezento­
wał w ub iegłym  tygod niu  sw oje  
wyroby w K onin ie , na targach  
KULINARIA ’97, zorgan izow a­
nych przez K onińsk ą Izbę G o­
spodarczą.

„Chmieloki” 
znów górą
K rotoszyńska firm a jako  jedyna re­
prezentowała wojew ództwo kaliskie. 
W róciła z targów z nagrodą - statu­
etką od redakcji tygodnika „Przegląd 
Koniński", przyznaną za - jak  mówi 
uzasadnienie w erdyktu ju ry  - e fek­
towne w ejście na tam tejszy  rynek. 
„Przegląd" podkreślił zarów no uro­
dę k ro to szy ń sk ieg o  s to isk a , ja k  i 
sym patyczny sposób  p row adzen ia 
promocji.
W  stoisku naszej firmy (jak w szyst­
kie poprzednie -..przygotowanym sa­
modzielnie przez pracow ników  dzia­
łu marketingu) najchętniej degusto­
wano portera i eksportow e specjalne.

(er)

Burmistrz 
w Skive
Zj wyjazdu w ramach szkoleń d la  sa­
morządów. organizowanych od kil­
ku lat przez W ojew ódzki O środek 
Kształcenia Samorządu Terytorialne­
go w Poznaniu, skorzystał w paź­
dzierniku burm istrz Z dun  W ła d y ­
sław U latow ski. Jak poinform ował 
„Rzecz" wiceburmistrz Zdun M arian  
Sobański, burmistrz U latowski zo­
stał zaproszony przez poznański ośro­
dek do gminy Skive w Danii, gdzie 
zapoznał się z pracą tam te jszych  
w ładz sam orządow ych , a także z 
funkcjonowaniem podległych im in­
stytucji. Pobyt zdunowianina na Pół­
wyspie Jutlandzkim trwał jedenaście 
dni. od 19 do 30 października.

(c ła )

W  numerze 36(146) „Rzeczy", na stronie drug ie j, w 
„Kryminałkach" napisałam .(na podstawie inform acji uzy­
skanych w Komendzie Rejonowej Policji): ..Z szatni re­
stauracji BAKARATskradziono kurtkę dam ską i dwie inne 
skóropodobtie Tymczasem zatelefonował do redak­
cji właściciel lokalu Zbigniew  G łodas, który stwierdził, 
że tego dnia szatnia była nieczynna.
- Była to pierwsza sobota października, a sza tn ię uru­
chamiamy znacznie później, gdy rusza sezon grzewczy  - 
mówi właściciel. - W lokalu odbywało się w tedy przyję­
cie weselne...

S z a t n i a  b y ł a  n i e c z y n n a
K urtki skradziono z pokoju, w którym przechowyw ano 
weselny alkohol i napoje. Para młoda otrzymuje klucz do 
tego pomieszczenia już w piątek.
Zbigniew Głodas poprosił nas o sprostowanie podanej w 
„Kryminałkach" nieścisłości, gdyż w złym świetle przed­
stawiała ona pracującą w szatni panią, która przecież nic 
tu nie zawiniła.

(m el)

?  5 B i a ł y ”
o ż y je

J e rz y  Jagodziński, właściciel wrocławskiej firmy ATEK, 
wydzierżawił od właścicieli partej; budynku hotelu POD 
BIAŁYM ORŁEM. Planuje w yrem ontow ać pom ieszcze­
nia i urządzić w nich pizzerię z praw dziw ego zdarzenia. 
A TEK  prowadzi sieć lokali gastronom icznych, zajmuje 
się też wyposażaniem w sprzęt restauracji i placów ek zbio­
rowego żywienia. Właściciel firmy ma już  jedną pizzerię 
w województwie kaliskim. Nie jest zw iązany z naszym  
miastem, ale bardzo mu się ono spodobało , zwłaszcza 
rynek.
Jerzy  Jagodziński chciałby, aby jego pizzeria, która praw ­
dopodobnie zostanie otwarta już  w styczniu, była m iej­
scem spotkali rodzinnych. Jest przekonany, że dobre ja ­
dło i takaż atmosfera przyciągną do lokalu również m ło­
dzież.

(er)

- * V ° 9 7

-  &

DeteK
gospoda^
donosi...

- N a d  k o n c ep c ją  
czterech paw ilo -  

nów  h a n d lo -  
wych - powie- 
dział architekt 
K a z i m i e r z  
R a ta je /y k  - 

I H A  k tó re  m ają  
stanąć na odkupionej p izez  p ry ­
watnego inwestora części targo­
wiska (przy ul. Kobylińskiej, od 
strony zachodniej, wielkości 1500 
m2), pracuje w rej chw ili b iuro  
projektowe inżyniera Jana Wałę­
sy. W zeszłym tygodniu przepro­
w adzono  ppzetarg m ie jsk i na 
sprzedaż innego fragmentu placu 
targow ego - w o ko licy  sk lepu 
ogrodniczego - o powierzchni bli­
sko pół hekatara. Zgodnie z w a­
runkami przetargowymi działka ta 
przeznaczona jest na budowę hali 
targowej. - Sfinalizowanie umowy 
pow inno  n a s tą p ić  w p ie rw sze j 
po ło w ie  listopada  - s tw ie rdz ił 
Bogdan Pacholczyk z W ydziału 
Architektury. Osobie, która w y­
grała przetarg, na poczet spłaty 
zaliczane jest wadium, resztę p ie­
niędzy w inna dopłacić w ciągu 
miesiąca. Dopiero po tym fakcie 
może dojść do podpisania nota­
rialnej umowy sprzedaży.

***
We wtorkowy ranek kilkudziesię­
cioosobowa kolejka pracowników 
W ytwórni Sprzętu M echaniczne­
go, chcąc pozbyć się akcji swoje­
go zakładu, oczekiwała otwarcia 
Biura M aklerskiego w Krotoszy­
nie. W punkcie dotychczasow i i 
now i udziałow cy uzyskują p o ­
twierdzenie transakcji.
- Nie ma powodów do niepokoju - 
w y ja śn ił d y re k to r  te ch n icz n y  
WSM E d w ard  N ow ak. - Sprze­
dawanie akcji nie je s t  sp o w o d o ­
wane sytuacją wewnętrzną firm y.

K r ot H olm es

Sonda uliczna

A lu d z i e
Dziś pytaliśmy przechodzące uli­
cami Krotoszyna osoby o to, jak 

• • • przeżywają Święto Zmarłych.

Stanisław  M aryniak
(emeryt)

- Zawsze 1 listopada wyjeżdżam na 
grób ojca. któiy zg inął ir 1939 roku. 
a następnego dnia odwiedzam  grób  
matki.

Barbara.Lis
(kucharka)

- W ŚwiętoZm arłych zb ieram y się  
całą rodziną przy grobie matki.

Zdjęcia: M arcin P aw lik Tekst: (m el)

M aria  Jendryke
(technik ekonom ista)

- Św ięto Zmarłych zawsze spędzam  
w Krotoszynie, cała rodzina spotyka 
się  na cm entarzu. K ażdego roku z 
dziećm i idziemy na groby żobiierzy. 
O dwiedzam y i opiekujemy się też gl o­
bem  zm arłego  n iedaw no sąsiada, 
którego rodzina mieszka w Gdańsku.

M arian P aw łow ski
(rencista)

- Robię porządki na grobie rodziców, 
wygrabiam liście i zapalam  znicze, 
nigdzie nie wyjeżdżam...

Bronisława M uszyńską
(emerytka)
- Zawsze tego dnia przyjeżdżają do 
m nie dzieci, w spóln ie  id z iem y na  
cmentarz... Gdy odwiedza się groby  
znajom ych czy dalszej rodziny, to 
człowiek czuje się zupełnie inaczej niż 
stojąc nad mogiłą człowieka bardzo  
bliskiego. M ój mąż zm arł trzy lata  
temu. a le  cały czas przeżyw am  tą 
śmierć, a jeszcze mocnie wtedy, gdy  
zbliża się Święto Zmarłych.

Rzeez
Krotoszyńska 5
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M A T E R I A Ł Y  B U D O W L A N E
Krotoszyn - ul. 56 Pułku Piechoty 1 
tel. (062) 725-22-51 w. 349

|  *  PŁYTY GIRSOWO-KARTONOWE

*  KONSTRUKCJE. AKCESORIA, NARZĘDZIAP O S Ł U C H A J
*  GIPSY TYNKARSKIE, SZPACHLOWEN A S Z Y C H

£  *  SUFITY PODWIESZANEP Ł Y T
*  WEŁNA MINERALNA

*  STYROPIAN SEZONOWANYMI 5, M2Qmon g i p s
KLEJE, FUGI DO GLAZURY

*  SYSTEMY OOCIEPLEŃ ELEWACJI

*  POROTHERM ■ NOWA GENERACJA CEGIEŁ

*  OKNA, FOLIE DACHOWE, 

i  PAPA, LEPIK, BITGUM

KOMPLEKS HOTELOWO 
URACYJNY

K r o t o s z y n  
u l .  M i c k i e w i c z a  4 4  

t e l e f o n y :  b i u r o  -  7 2 5 - 3 9 - 9 6  
r e s t a u r a c j a  -  7 2 5 - 3 5 - 9 2  

r e c e p c j a  7 2 2 - 8 8 - 3 7

•  O F E R U J E  n o c l e g i  w  p o k o j a  
t r z y o s o b o w y c h  z  ł a z i e n k a

•  O R G A N I Z U J E  i m p r e z y  o k o l  
i m i e n i n y ,  w e s e l a ,  i t p .

•  P R O W A D Z I  s p r z e d a ż  o b i a
•  a b o n a m e n t o w y c h  

D R I N K - B A R  c z y n n y  w  g o d z .

eh dwu

c z n o sc io w e

2 0 . 0 0 4.00

te l. 7 2 5 -2 5 -9 8  
7 2 5 -2 7 -5 8

PRODUKCJA ♦ SPRZEDAŻ * MONTAŻ

Krotoszyn 
ul, Rynek 20

• PCV saloni8 STANLEYA) 
J u m in io ^  » 7 f i w h p t r 7 h f izewnętrznê a.

P o z i o m ©  i
frofosy,

62-800 Kalisz, ul. Wyspiańskiego 24 
tel. 760-26 01 m

GRfiF-PRESS

wszystKie typy • 

gwarancja: dwa lata raty

WYPOŻYCZANIE:
sam ochodów , law et, p rzyczep

B. WITKOWSKI
ul Grabarska 25 
63400 OsrwWkp 

. W .(!E5 73Ś-53-43

h STOMATOLOGICZNY
Ili 
Z Lek. storn. Beata Styburska

KOŹMIN ul. P le s z e w s k a  1

TODONTYCZNE

Zli
Przyjmuje:

wtorki, czwartki 16^- 18Ł 

Tel. 721-68-95.

P R Y W A T N Y  O Ś R O D E K

M U Z Y C Z N Y
„FORTE-M i l

remonty‘ renowacja 
strojenie pianin i tortepianówl 
nauka gry na instrumentach| 

klawiszowych
Wojciech Wrzeszczyński 
ul. Podgóm 5.63-720 Koźmin Wlkp. I 
Tel. (062) 721-65-57

r . i l l l l l l ł l l l i

GEE]
Hurtownio W yrobów  M onopolowych  
i N opojów  Chłodzących
K r o t o s z y n ,  u l .  K o ś c i u s z k i  1 0  

t e l .  ( 0 * 6 4 )  Z 5 4  2 5 1

P  °  ^  e  c  c * -

W ó d k i  cssys te  i  g a t u n k o w e  

( p a t r o n a t  „ P o l m o s ” P o z n a ń )

K o n i a k i  i  l i k i e r y  N a t u r a l n e  s o k i  o w o c o w e

W i n a  i  s z a m p a n y  ^  0  u z n a n e j  r e n o m i e  t y n k o w e j

M o ż l i w o ś ć : P i w o  i  n a p o j e  c h ł o d z ą c e  

t r a  n s p o r t u  W o d y  m i n e r a l n e

H u r t o w n i a  w s p ó ł p r a c u j e  
w y ł ą c z n i e  z  w y t w ó r c a m i

Z a p r a s z a m y  c o d z i e n n i e  
w  g o d z .  o d  8 . 0 0  d o  1 S . O O  
w  s o b o t y  o d  3 . 0 0  d o  1 2 . 0 0

Policealn a Szkoła Ekonom iczna  
Z D Z  w Krotoszynie

organizuje
roczny kurs przygotowawczy do egzaminu 

eksternistycznego zakresu 
Średniego Studium Zawodowego 

kierunek: społeczno-prawny.
Warunki Przyjęcia:
ukończone 17 lat, wykształcenie min. podstawowe.
Absolwenci, po pomyślnie zdanych egzaminach państwo­
wych z przedmiotów objętych programem nauczania, 
uzyskują świadectwo ukończenia szkoły średniej i mogą 
przystąpić do egzaminu dojrzałości.
Rozpoczęcie kursu (zebranie organizacyjne) odbędzie się 
w dniu 18 listopada 1997 r. o godz. 16.00 w siedzibie 
Zespołu Szkół Zawodowych Nr. 2 w Krotoszynie, PI. 
Wolności 5.
Osoby zainteresowane zapraszamy w wyżej podanym ter­
minie.

____________________________________________________________________r w

hurt-detal 63-760 Zduny, ul. Witosa 22 
tel/fax: 72157 77

I3&

o p a ł
w  p e ł n y m

TRANffORT FIRMOWY
Rzecz

Krotoszyńska 6



23 października 1997
O d 3.X I.97 w y daw ane b ędą  w krotoszyńskich przychodniach  (ul. Bolew skiego i u l. F lo riańska) książeczki usług 
m edycznych. P rzypom inam y , że obowiązywać zaczną p raw dopodobn ie  od  l.X II  i b ędą  dokum entem  po trzeb ­
nym  przy  każdej w izycie w państw ow ej placówce m edycznej. K siążeczki m ożna odb ie rać  osobiście lub poprzez 
upow ażn ione osoby z rodziny  (wystarczy, jeżeli przy jdą z w łasnym  dow odem  osobistym ) w godzinach: 12.00 - 
17.00. K to nie o db ie rze  dokum en tu  w w yznaczonym dn iu , może zrob ić  to p o  17 listopada w biurze Rejestru 
Usług M edycznych p rzy  ul. M łyńskiej 2d (wejście A, p a r te r)  w godz. od 8.00  do  14.00. Szczegółowe inform acje 
uzyskać m ożna pod  num erem  telefonu: 725-42-10, wewn. 366.

Sdbieramy książeczki RUM
Przychodnia 
przy ul. Floriańskiej
3 listopada
Ulice: Piastowska. Park Wojska Polskie­
go. os. Korczaka 3. Wojciechowskiego. 
Rybia. Ptasia. Rataja. Klasztorna. Ptac 
Wolności, Mały Rynek. Słodowa. Flo­
riańska. Rynek (również Ratusz). Ryn­
kowa
4 listopada
Kilińskiego. 23-go Stycznia. 1-go Stycz­
nia. Masłowskiego, os. Korczaka 1 i 7. 
os. Sikorskiego 2 i 3. Klcmczka, Spokoj­
na. Samulskicgó. Ściegiennego, Słonecz­
na. Sienkiewicza. Tartaczna. Glinki. Zie­
lona, Wspólna. Wiśniowa. Więźniów Po­
litycznych
5 listopada
Sowińskiego. Pukackiego. Piłsudskiego, 
os. Korczaka 2. Rozdrażewskich, Kossa­
ka, Wita Stwosza. W yspiańskiego,. 
Wicrzbięty, Wieniawskiego, Urbanowi- 
czówny. Umińskiego. Szosa Benicka. 
Szymanowskiego. Mickiewicza. Ra­
szkowska

6 listopada
Os. Korc/aka 4.5 i 6, Fabryczna 1.3. 5, 
1.9 . II. Kobylińska. Kasprzaka, Naru­
towicza. Waryńskiego. Lelewela. Libel­
ta
7 listopada
Os. Korc/aka 8.9. Fabryczna 13. 15 plus 
parzyste, os. Szarych Szeregów. Benic­
ka, Osadnicza. Paderewskiego. Matejki. 
Madalińskicgo. Krotoskiego. Karłowi­
cza. Kurpińskiego. Karowa. Jagiełły. 
Chłapowskiego. Chełmońskiego 
Przychodnia 
przy ul. Bolewskiego
3 listopada
Stawna. Zmysłowska, Grzegorzewska. 
Św. Antoniego, Ludowa. Kamienna. So­
snowa. Sportowa, Szkolna. Głowackie­
go. Plac Szkolny. Kołłątaja. Zamkowa. 
Lipowa. Transportowa, Bukówko. Żwi­
rowa, Rawicka
4 listopada
Chwaliszewska. Sulmierzycka. Ostrow­
ska. Modra. Pszenna, Makowa. Rolnicza. 
Witosa. Wrzosowa. Liliowa, Kwiatowa.

Zdunowska
5 listopada
Poboczna, Podgórna, Krótka. Nowa. Stu­
dzienna. Woskowa, Spichrzowa. Po­
przeczna, Garncarska. Młyńska. Bolew­
skiego, Mikołajczyka, Gajowa. Leśna, 
Domki Famę, Farna, Gołębia. Kaszarska, 
Kaliska, Piekarska. Czecha, Rusa. Lecha. 
Łukasiewicza, Staszica, Kościuszki, 
Ogrodowskiego
6 listopada
56 Pułku Piechoty Wlkp.. Langiewicza, 
Orzeszkowej, Orkana. Konopnickiej, 
Kopernika. Reymonta, Konarzewska. 
Polna, Okólna, Hubala, Batalionów 
Chłopskich, Armii Krajowej. Karbowia- 
ka. Bohaterów Monte Cassino. Śląska, 
Beskidzka, Wielkopolska, Mazowiecka, 
Kujawska. Okrężna, Ceglarska
7 listopada
Reja, Słowackiego, Zamkowy Folwark, 
Zacisze, Tuwima. Klonowicza. Łąkowa, 
Asnyka, al. Powstańców Wlkp.. Święto­
krzyska. Karpacka, Słowiańska. Sudec­
ka. Pomorska. Tatrzańska.

Pedagodzy docenieni
Z okazji D nia E dukacji Narodowej sam orząd K rotoszyna zorg a ­
nizow ał w  rep rezentacyjnej ratuszowej sali spotkanie p ra co w n i­
ków ośw iaty  naszej gm iny, podczas którego w yróżn iających się  
pedagogów  uhonorow ano gratyfikacjam i.

N agrody i dyplom y wraz z gratulacjami od burmistrza Ju lia n a  Jo k s ia  i prze­
w odniczącego Rady M iejskiej R yszarda Belaka odebrali dyrektorzy - szkół: 
Zofia D eckerl (SP 7). Jó z e f  S zlachetka (Orpis/.cw), B a rb a ra  C zem plik  
(G orzupia). M a ria  F ilip iak  (Roszki), D onata Z aw adzka (Brzoza) oraz - 
przedszkoli: B a rb a ra  O w czarz  (Przedszkole nr 3). siostra H elena C h e rm u - 
ła  (Przedszkole nr 4), A lek san d ra  Ciesiołka (Bożacin), E m m a W a w rz y ­
n ia k  (Przedszkole nr 7). Spośród nauczycieli wyróżnienia takie uzyskali: 
B a rb a ra  W itek  (SP 3), M arek  M arszałek  (SP 8). R enata G łód  (Benice), 
D an u ta  W a łę sa -M ary n ia k  (SP 4), Regina C ierniew ska (SP 7), J a ro s ła w  
N ask rę t (SP 1). N agrodzeni zostali także pracownicy W ydziału O św iaty i 
organizacji w spółdziałających ze szkołą: Przem ysław  Jęd rk o w ia k  (dyr. Z e­
społu O bsługi Placówek Oświatowych), M aria  Skrzynecka (prac . SP 1), 
K rystyna  W ałęs iak  (WO). B eata D rygas (WO). D aria  P odem ska (K OK ). 
K rzyszto f M an is ta  (komendant Hufca Krotoszyn).
B arbara W itek, która znalazła się w gronie wyróżnionych nauczycieli, uw a­
ża. że nie robi nic specjalnego, pracuje tak, jak potrafi. W zeszłym roku je j’ 
w ychow anka doszła do etapu wojewódzkiego konkursu polonistycznego. B ar­
bara dużo pracow ała także przy organizacji szkolnego festynu dochodow ego, 
pod jej kierunkiem  przygotowyw ana jest większość uczniowskich uroczysto­
ści w SP 3. Oficjalne uznanie sprawiło jej duże zadowolenie. - Teraz czuje się  
doceniona  - pow iedziała.
Spotkanie w ratuszu ubarw ił występ uczniów Państwowej Szkoły M uzycznej 
w Krotoszynie.

(ela)

ZA K ŁA D  USŁUG O W O -PRO DUKCYJNY
R y s z a r d  I d k o w ia k  lSl
6 3 - 7 2 0  K o ź m i n ,  u l. C i e s z y ń s k i e g o  1 6

U słu g i ś lu s a r s k ie  
S p a w a n ie  a lu m in iu m  

S p a w a n ie  g a z o w e  
P r o d u k c ja  p rz y k ry w ek  d o  z n ic z y

M E B L E ,
W Y K Ł A D Z I N Y
D Y W A N Y ,
C H O D N I K I
w s z e l k i e g o  t y p u  
s p r z e d a ż  n a  r a t y  
b e z  ż y r a n t ó w

ZAPRASZAMY
od poniedziałku do piątku od godziny 9.30-17.30 
w soboty od 10.00-13.00

ul. Ks. F. Olejniczaka, 
tel.:{065)572-04-74 

ul. Poznańska 200
M IE J S K A  G Ó R K A  

PI. 700-lecia 2a, tei. 182

Najstarszy sulmierzycki cm entarz mieści się przy ulicy 
Starokościelnej, dzisiaj jest on jednak opuszczony. Tyl­
ko niektóre groby są zadbane. Ze sław nych sulmierzy- 
czan leżą tu: P io tr Z ieleziński - zginął w Powstaniu W iel­
kopolskim. i dowódca kom panii rezerwowej w pow sta­
niu - Telesfor F ibak.

Zapłać za 
koncesję

Cztery cmentarze
O d  połowy XIX wieku zmarłych chow ano na cmentarzu 
przy ulicy Wrocławskiej i tak jest do dziś. Cmentarz ten 
potocznie nazywany jest cm entarzem pod Kolendami (od 
nazwy miejscowości). Tu spoczyw a pow staniec z 1863 
roku - K onstanty M azurek , dow ódca kom panii sulmie- 
rzyckiej w 1918 roku - S tan isław  K em pińsk i, kom en­
dant Straży Ludowej - T eo d o r K ierakow icz.
P rzy  ulicy Błonie mieścił się cm entarz ew angelicki, który 
po drugiej wojnie światowej połączono z założonym tam 
cmentarzem katolickim, gdzie do dnia dzisiejszego grze­
bani są sulmierzyczanie mieszkający na Błoniu.

J a k  poin fo rm ow ał nas k ie ro w n ik  
Wydziału Promocji i P rzedsięb io r­
czości Urzędu Miasta i Gm iny K rzy ­
s z to f  K ry s z to f ia k .  w sz y s tk ie  
podmioty gospodarcze, które posia­
dają zezwolenia na sprzedaż i poda­
wanie napojów alkoholow ych, a nie 
uiściły dotąd za nie opłaty w kasie 
miejskiej, zobowiązane sa uczynić to 
do 7 listopada. Termin ten związany 
jest z nowelizacją ustawy o w ycho­
waniu w trzeźwości i przeciw działa­
niu alkoholizmowi.
Szczegółow ych inform acji udziela 
W ydział Promocji i Przedsiębiorczo­
ści Urzędu Miasta i Gminy (pok. nr 
46, ul. Kołłątaja).

(er)

Nie zapomnieć
- O takich ludziach nie wolno zapom inać  - powiedziała Łucja Długiewicz-Paszek, kierow niczka 
Izby Muzealnej w Zdunach. M iała na m yśli majora F ranciszka Jaskulsk iego, noszącego pseudo­
nim ZAGOŃCZYK. Jednyąi z miejsc pam ięci na zdunowskim cmentarzu jest sym boliczny krzyż 
jemu poświęcony.
Franciszek Jaskulski urodził się na em igracji w Castrop-Rauxel. Od 1920 roku m ieszkał w Z du ­
nach. skończył sem inarium  nauczycielskie w Krotoszynie. Walczył o W arszawę we wrześniu 
1939 roku. był żołnierzem  A rm ii Krajowej i dowódcą II kompanii 15 Pułku P iechoty A K  w 
okręgu lubelskim. Przyczynił się do pow stania grupy partyzanckiej ZAGON. W roku 1944 został 
aresztowany przez NKW D. U ciekł, ale wkrótce został złapany i pośpiesznym w yrokiem  sądu w 
Kielcach skazany na śmierć przez rozstrzelanie. Wyrok wykonano w 1947 roku, rodzinie nigdy 
nie udało się odnaleźć miejsca jego spoczynku.

(ela)

P R A C O W N I A  P R O J E K T Ó W  I  U S Ł U G  B U D O W L A N Y C H

M gr in ż. M IR O S Ł A W A  W IT C Z A K
6 3 -7 0 0  K rotoszyn
ul. K ołłątaja 5 /3
god/.. 8 .00 '- 16.00
T el. 7 2 2 -0 0 -8 9  T el. dom . 725-07-71

PRACOWNIA OFERUJE USŁUGI W ZAKRESIE:
• pełnobranżowego projektowania wszelkiego rodzaju bu­

dynków i budowli
• pełnienie inwestorskiego i autorskiego nadzoru budowla­

nego
• wykonywania kontroli stanu technicznego budynków
• kosztorysowania
• inwentaryzacji budynków

_____________________________________________________ u®

m g r  inż. E U G E N I U S Z  S E R A F IN IA K
zaprasza do:

A G E N C J I  O B R O T U  
N I E R U C H O M O Ś C IA M I

Krotoszyn, ul. Kołłątaja 5/3  
Biuro tel. (0-62) 722-00-89  
Tel. dom. (0-62) 7 25-08-35

A gencja oferuje sw o je  u słu g i w  zakresie  pośrednictw a w  obrocie  n ieru ch o m o ­
ściam i p o leg a ją ceg o  na w y k o n y w a n iu  czyn n ości zm ierzających d o  zaw arcia  
um ów:

■ nabycia lub zb ycia  praw  do  n ieruchom ości
• nabycia lub zb ycia  w ła sn o śc io w e g o  sp ó łd z ie lczeg o  prawa do  lokalu  m ie ­

szk alnego , s p ó łd z ie lc ze g o  praw a d o  lokalu uży tk ow ego  lub praw a d o  dom u  
jed n orod zin n ego  w  sp ó łd z ie ln i m ieszk an iow ej

• najmu lub d z ierża w y  n ieru ch om ości
• zam iany n ieru ch om ości 13Q
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H ie ro n im  R o b a k o w s k i,  te l. d o m . 7 2 5 -3 9 -4 0
Krotoszyn, ul. Zam kowy Folwark 7 

tel./fax. (062) 725-30-42, Tel. kom. 090 680132

P R O M O C J A  ! ! !
P r z y  j e d n o r a z o w y m  z a k u p i e  

p o w y ż e j  l O O  z i  

n a  s t a c j i  p a l i w  i  w  s k l e p i e  

o t r z y m u j e  s i ę

m y c i e  s a m o c h o d u  o s o b o w e g o  

g r a t i s !

Uwaga! ^
Do każdego 

zakupionego 
samochodu 
gratisowo 

radioodtwarzacz

s p r z e d a ż  b l a c h  
d a c h ó w k o p o d o b n y c h  

a k c e s o r i a  d a c h o w e  

r y n n y  f ir m :

& . M A R L E Y  J ć ic o Ł L  

w y k o n a w s t w o  p o k r y ć  d a

"CHIMET
ul. R adtaw ska 1 0  
6 3 -4 0 0  O strów  Wiko, 
te l./fa x  0 6 2  7 3 6  7 5  7 4  
te!./ia .( 0 6 2  7 3 8  1 0  6 6

f iE E E H S l

c h o w y c h

Sprzedaż 
w system ie 
ratalnym 
w firmie

p ł y t a  d a c h o w a  A A  m e t a i p i a S t  
i z o l o w a n a  oborniki

D E A L E R  C E N T R U M  D A E W O O  

P O L M O Z B Y T ^ ^ ^ j ^ g g

G o s t y ń

Zapraszamy do Gostynia na ul. Wrocławską 140a 
codziennie od 8.00-16.00, w soboty 7.00-14.00 
Tel. (065)572-00-42. m

LUBLIN II 
ŻUK
LUBLIN 3,5t 
skrzyniowy 
i furgon 
AVIA
POLONEZTRUCK 
CITROEN C-15

Dealer polskich  
sam ochodów  poleca  
w sprzedaży sam ochody  
ciężarow e i dostawcze:

K a ż d e g o
Janina i Henryk Kowalscy opiekują się Domem 
- wiążą się raczej ze smutkem, śmiercią i cmentarzem...
w 1982 roku pan Henryk przeszedł na emeryturę, rok później Przedsiębior­
stwo G ospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej zaproponowało mu, żeby za­
opiekow ał się nowo wybudowanym przez ten zakład Domem Przedpogrze- 
bow ym  przy ulicy Narutowicza.
- Z godziłem  się. coś pizecież trzeba robić na emeryturze, żeby się nie nu ­
dzić... - mówi Henryk Kowalski.
P an i Janina odeszła z pracy, żeby pomagać mężowi.

N ie m a  świąt, nie ma niedziel
P aństw o  Kowalscy nie m ajądalcko do pracy - Dom Pr/.edpogrzebowy m ie­
ści się naprzeciw  ich domu.
- Nie pracujem y osiem godzin, tu nie ma wolnych dni. nie m a ś n i aj. nie ma 
niedziel - m ów i pani Janina. - O każdej porze dnia i nocy m usim y b yć  na 
miejscu, w każdej chwili może przecież ktoś przyjechać...
D o ich obow iązków  należy przede wszystkim załatwianie wszelkich form al­
ności związanych z wynajęciem chłodni, kaplicy na czas mszy pogrzebow ej i 
melexu , który wiezie zmarłego na miejsce wiecznego spoczynku. M uszą.tak­
że dbać o porządek - zarówno w Domu Przedpogrzebowym. jak i na przyle­
głym  do niego terenie.
W  chłodni może stać dziewięć trumien, ale zdarzało się. że było ich więcej 
(zwykle w iosną i jesienią) i wówczas trzeba było ustawiać je piętrowo. T rum ­
ny pozostają w chłodni przeważnie dwie. trzy doby. Za jedną rodzina zm arłe­
go płaci 15 złotych. Wynajęcie kaplicy kosztuje 125 złotych, a mclcxu 12.50 
złotych.
C m entarny  samochód prowadzi pan Henryk. Jeszcze nigdy nie zdarzyło się. 
aby popsuł się w czasie drogi, ale też kierowca dba o niego bardzo. Jak tw ier­
dzi pani Janina, bardziej niż o własny pojazd.

Pokropić octem
O piekunow ie Domu Przedpogrzebowego nie mają łatwej pracy. Nie każdy 
podjąłby się tego zajęcia, któremu każdego dnia towarzyszy cień śmierci.
- Ciężko było przyw yknąć do tych ludzkich tragedii, przez rok nie m ogłem  się 
przyzwyczaić, a  ja k  zobaczyłem któregoś Z tych nieboszczyków, to cały czas 
mi przed  oczam i potem  stał... - wspomina pan Henryk.
- Najwięcej to człowieka boli ja k  umierają młodzi i dzieci - dodaje żona. 
P an i Janina dba o czystość kaplicy. Nie boi się, że jest tylko ona i kilka tru­
mien za ścianą. Tak profilaktycznie jednak podczas robienia porządków  odma-

Paweł Wirecki (na pierweszym planić^aldci

wia ..Ojcze nasz". ..Zdrowaś Mario*’ i ..W^y od 
dzić. Sprząta tam tylko wtedy gdy jest 
- Po prostu nie m ogę znieść tego dziwimffyaclii 
latem, to je s t coś okropnego... - wyznaje. 
Z darza się. że odór jest tak silny, że do^do k 
likwidacji używa starego, sprawdzonego f°bu. I 
na łopacie, i kropi weń ocet. Podobno poiynatyc

Rozdrażew

T y l k o  ż a l  z a w s z e
- U nas zawsze mieszkali ludzie dobrzy i spokojni, dlatego nigdzie nie straszy - kTOr j  
pozostać incognito.
M o ja  rozm ówczyni przypomina so­
bie. że kiedyś znajoma skarżyła się. 
że ciota, czyli czarownica doi jej kro­
wę. bo krasula zawsze miała puste 
w ym iona. G ospodyni udała się zatem 
po pom oc do wróżki. Ta. z pewno­
ścią nietęga w swej w sztuce, powie­
działa. że mleko podkrada sąsiadka - 
i dodała tu bardzo rzadkie imię żeń­
skie. zapewne chcąc się wykpić. Na 
n ieszczęście  w okolicy  mieszkała 
w ów czas o soba o takim imieniu i 
właścicielka krowy bardzo się na nią 
ob raziła . T ajem nica cioty wkrótce 
szczęśliw ie się w yjaśniła: Okazało 
się. że prosięta znalazły gdzieś dziu­
rę w ścianie, przełaziły do krowy i 
doiły ją. kiedy leżała.
S po k o jn i ludzie z Rozdrażewa nie 
mieli za to szczęścia do cmentarzy - 
obecny jest już  trzecim w tej miej­
scowości. Najstarszy mieścił się tam. 
gdzie d/.iś jest nowe osiedle. Kiedy 
je  budow ano, kopacze w trakcie pra­
cy znajdow ali liczne kości, pozosta­
ło śc i d aw n e g o , p rzykośc ie lnego  
cm entarzyska. Na skrzyżowaniu ulic 
K siędza Jana Broniusza i Parkowej 
stoi od 25 czerwca figura Matki Bo­
żej Fatimskiej, wokół kilka ulic nosi 
im iona świętych.

S p ó r  o m ie jsc e
W  1644 roku stanął w Rozdrażewie 
now y kościół (obecny), obok niego 
w yznaczony został plac cmentarny o 
długości 52 i szerokości 25 metrów. 
N ekropolię otaczał mur z trzema wej­
ściami. na środku stała figura Matki

Bożej z Dzieciątkim Jezus. Cmentarz, 
jedyny wtedy na całą gminę, był bar­
dzo przepełniony, rocznie chow ano 
na nim dw a razy tyle nieboszczyków, 
co obecnie. - M asowo m arły dzieci - 
wyjaśnia, parafijny od pięćdziesięciu 
lat organista. Z ygm un t H erc/.yński. 
- Nie om inęły Rozdrażewa epidemie. 
Grzebano często jednych na drugich, 
tylko w latach 1832 - I 852 hyły 1872 
pochów ki. Rok później konsystorz 
zabronił chowania zmarłych na tym 
cmentarzu i polecił wyznaczenie no ­
wego, co też ów czesny dziekan uczy­
nił. Zrobił to chyba jednak bez poro­
zumienia z parafianami, ponieważ ci 
nie uznali nowego miejsca, oddalo­
nego o ponad kilometr od kościoła, i 
nadal korzystali ze starego. Blisko 
rok trwał spór na tem at lokalizacji 
nekropolii, z nicogrodzonego placu 
nie korzystano pom im o grasującej 
cholery. Znaleziono więc inny teren, 
tuż obok dawnego cm entarza, jednak 
urząd w Krotoszynie nic chciał w y­
dać zgody na usytuowanie tam cm en­
tarza. bow iem  ziem ia należała  do 
uposażenia organistowskiego i była 
własnością księcia Thurn und Taxis. 
Parafianie wspólnie z kolegium  ko ­
ścielnym skierowali pisem ną prośbę 
do księc ia  w R oscnhcrgu . D zięki 
wstawiennictwu konsystorza w koń­
cu uzyskali zgodę.
H ien y  c m e n ta r n e
W iosną 1872 roku założono nowy 
cmentarz, odległy od kościoła o 268 
metrów, położony przy drodze do

D obrzycy, obecnie u licy  P iesze  w skW' 
Ogrodzono go murcm z cegły i kamieni- ." 
centrum postawiono krzyż. Cmentarz słuZ) 
do dzisiaj, w jego obrębie znajdują się d 'v‘ 
interesujące grobowce.
W  roku 1875 w Rozdrażewie u ro d z i ł^  
Ludw ik Regale, prawnik i działacz sp o łc^  
no-gospodarczy. współpracujący w latacj 
1918 - 1920 z W incentym  K orfan tym  " 
pracach na rzecz odzyskania przez P o l^  
niepodległości. Bcgalc był przez jak iś  cZ* 
starostą poznańskim, został rozstrzelany p*7. 
hitlerowców w nieznanych okoliczności^? 
w czasie powstania warszawskiego. Rod*1' 
na Begalc posiadała cegielnię i kilka d1’ 
mostw w Rozdrażewie, o jej świetności 
pominą jeden z grobowców. Budowla tu-1 
podstawie kwadratowej, ma spadzisty. B{,\  
niasty dach. wsparty na narożnych kołują 
nach. pod nim stoi postać kobieca. Ponio­
są złożone ciała familiantów. - W 1937 
- wspomina Zygmunt Hcrczyński - było " J  
manie do grobowca. Rabusie, których  ̂
nych nigdy nie ustalono, splądrowali potu1 
szczenię, z pewnością szukając kosztowi' 
ści. Czy coś znaleźli'.' Nie wiem. parnięto 
tylko wygi tu l zniszczonego wejścia i 
rwanych stalowych trumien.
W  czasie okupacji Niemcy planowali /-^i]

VlR
Urno
JciHi
Pr;idz 
^szp 
kczei 
■ 19' 
fcicc:
IV,t r'-y
'«wn 
** 19 
9) w
!>ko
łzy/
''Ul '
I V
' V
> n l
jd»*HŻC'

or
IH)|ny
fc>\VS'
k>mn
M)wc

m f
fko
%rc

żenić na części cmentarza parku. Oddzi^J,
Juk i

teren, zniwelowali groby, wyrzucili pomf1'
L-i ioilntik- n if tk n ip tvki. zostawiając jednak nietknięty grobo^f
rodziny Bcgalc. - Może świecki c h u r a ł  
.....................  .........................................v/“,ł

{>łw
^ s p ,
C/k)w

budów
dum ania

:li kojarzył im się z ja k ą ś  św ią t)11. . 
nia? - zastanaw ia się Hcrc/.yńsk*

Dość. że zaorali teren i posia li trawę- ^ 
wojnie ludzie rekonstruowali groby bliską • 
trochę na cliybił-trafił ustaw iali krz)'- 
pnmniki.
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N sk
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I n i a  c i e ń  ś m i e r c i
i Paweł Witecki i WaldemarHantke są grabarzami. Czynności, które wykonują nie należą do przynoszących radość
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Fot. ..Rzecz" - Pawlik 
tiilemar Hantke zawsze pracują  razem

. W  odpoczynek”. Do chłodni nic In hi wcho- 
pusP
neffyachu. który się tam roznosi. N ajgorzej je st
K
do^^lo kaplicy, w tedy pani K ow alska do jego 
;o iS°bu. Rozpala ognisko, takie prowizoryczne, 
poH* natychmiast.

.W .V.V.V.V.V.V.V.V.V...V.W AV.V.VAV.V.V.V.V.V.V.-.V.'.\V.V.V.«% V.V.V

Zostańcie z Bogiem
Pan Henryk przeżył kiedyś coś bardzo dziwnego. Trumnę ze zwłokami przy­
wieziono w nocy. Zostawiono ją  w chłodni, tak jak  wszystkie inne. Wyłączył 
światło i chciał zamknąć drzwi...
- Próbowałem kilkakrotnie, ale nie chciały się zamknąć. Pomyślałem sobie. 
Że może coś przeszkadza, obejrzałem  podłogę wokół, ale nic tam nie było. 
więc spróbowałem po raz kolejny... i nic - opowiada. - /  nagle tak jakby coś 
mnie przeszło... Wróciłem się i pow iedziałem : ..Zostańcie z Bogiem". No i 
zamknąłem drzwi bez problemu...
Nie brak też sytuacji na poły kom icznych, na poły niebezpiecznych. Po przy­
wiezieniu zwłok pewnego narkom ana, późnym wieczorem w mieszkaniu pań­
stwa Kowalskich zadźwięczał dzw onek. To kolega zmarłego domagał się 
widzenia z nieboszczykiem, chciał potw ierdzić zgon. Gdy mu odmówiono, 
zaczął się awanturować przy furtce, groził pobiciem.
- W końcu zrezygnował, a wówczas zza pobliskich krzaków wyszło jeszcze 
trzech jego  kolegów. Czemu się ukryli - nie wiem. Có by było. gdyby mąż 
wyszedł? - pyta samą siebie pani Janina.

Mój dziadek był grabarzem
W a ld em a r H antke z zawodu jest m echanikiem  samochodowym, jego szwa­
gier Paweł W itecki jest stolarzem. Co ich skłoniło do zmany pracy? Nie po­
trafią odpowiedzieć, twierdzą, że był to czysty przypadek. Ale nie można stać 
się grabarzem ot tak. Zawód ten w ym aga akceptacji księdza kanonika K azi­
mierza Ciszewicza. którego parafia sprawuje pieczę nad cmentarzem. Swoją 
działalność - usługi grabarskie - panow ie rozpoczęli w 1992 roku.
O baj twierdzą, że nie przeraża ich to. co robią, nie boją się cmentarza. Trud­
ne były dla nich pierwsze dni. gdy poznawali grunt.
- Mój dziadek był grabarzem, wszędzie z nim chodziłem, pomagałem, już jako  
dziecko patrzyłem na cmentarz, więc się przyzwyczaiłem  - mówi Paweł W i­
tecki
W iększość grobów kopią razem, jest to bezpieczniejsze. Gdyby ziemia się 
obsunęła, jeden może pomóc drugiem u. Dół musi być głęboki na 170 centy­
metrów. praca nad jego wykopaniem trwa mniej więcej 4 do 5 godzin, zimą 
dłużej (od 8 do 9).
- Kiedyś jeden grób kuliśmy razem dwa i p ó ł dnia - mówi pan Waldemar. 
Średnio wykopują jeden grób dziennic. Opłaty za ich pracę zależą od stopnia 
trudności - od wysiłku i czasu, który musieli poświęcić. Średnia cena wynosi

około 150 złotych.

Trumny i kości
G run t na naszym  cmentarzu jest bardzo zróżnicowany: od piasku począw ­
szy. przez ziemię w ilgotną, po glinę. Najtrudniej pracuje się na suchej glinie 
i w pobliżu drzew , gdy kopanie utrudniają korzenie.
- Ja się zawsze pocieszam , że u nas nie jest tak tragicznie, inni grabarze na 
innych cm entarzach gorszy grunt mają - mówi dawny stolarz.
N a  starych grobach m ożna pochować zmarłego dopiero wtedy, kiedy minie 
dwadzieścia lat od poprzedniego pochówki. Kopiąc w takich miejscach gra­
barze praw ie zawsze napotykają na szczątki trumien i kości. W tedy kopią 
trochę głębiej i przykryw ają je  ziemią. Źle kopie się w rejonie starego cm en­
tarza. szczególnie podczas upałów. Zdarza się. że wilgotna ziem ia paruje, 
czuć wtedy odór rozkładającego się ciała. Nieraz, z jego powodu kopiący prze­
rywają na jakiś czas pracę - czekają, aż się ulotni.
-T o  je st ja k ie ś  zagrożenie dla naszego zdrowia. Kopiemy w miejscach daw ­
nych pochów ków , nie w iadomo na co ci ludzie umarli. Były przecież różne 
choroby, z cholerą i gruźlicą włącznie - mówią grabarze. - Panuje przekona­
nie. że ziemia wszystko przerobi, a czy tak jest naprawdę...
Z a  plus swojego trudnego zawodu uważają to, że są jednocześnie panami, 
zarządcami i parobkam i. N ikt im nie rozkazuje, nie poucza.

Grabarze jak  duchy
Ich rola nic kończy się tylko na wykopaniu dołu. Podczas pogrzebu wskazują 
drogę księdzu i uczestnikom  pogrzebu. Po uroczystości, gdy w szyscy się ro­
zejdą. zasypują trum nę, porządkują grób i kwiaty. Na umowie z parafią figu­
rują jako dozorcy cm entarza, ich zadaniem jest więc czuwanie nad porząd­
kiem. łagodzenie sporów.
N igdy nie przeżyli spotkania z duchami, mimo - wydawałoby się - sprzyjają­
cej cmentarnej scenerii. Mieli za to śmieszne zdarzenie, gdy zostali wzięci za 
duchy zm arłych przez pewną starszą panią, która wieczorem spacerowała po 
cmentarzu. - K obieta tak się przestraszyła, że musiałem ją  do fu r tk i i odpro­
wadzić. pow iedziała, że ju ż  nigdy o tak późnej porze nie wybierze się na cm en­
tarz... - w spom ina pan Paweł.

M onika M enzfeld

i  t a k i  s a m
kalorycznie stwierdza mieszkanka Rozdrażewa, chcąca

<icj V lR T U T I  M 1 L I T A R I

,luż) ^rugi grobowiec, poświęcony księdzu ,|u- 
j\vtf Jowi Bron inszo w i. dawniej należał do rodu 

jAądzyńskich i Lcrchcnfeldów . przodków 
j si< Aszpastcrz.a. K siądz B roniusz był probo- 
\cd ' ^ e/ern parafii rozdrażewskicj w latach 1900 
!iU,c|i ‘ 1979. zg inął pod  W arszaw ą w czasie 
,n '' i|Cicczki przed hitlerowcam i.
,|sk  ̂ [ r*y głównej alejce pochow any został puł- 
c/.ii* Awnik W ik to r Pniew ski. który brał udział 

/ pr/c !'v 1918 roku w zdobywaniu lotniska Ławi- 
ciiicJł t;> w Poznaniu. Później, w czasie II wojny. 
0(J/.>' j{*ko pilot walczył o A nglię. Odznaczono go 
, tli>' Wyżem POLONIA RESTITUTIA i ordc- 
pr/jf VIRTLT! M ILITARI. Zm arł w 1974 
, ta. 0 tl)ku. mając osiem dziesiąt trzy lata. w Ma- 
• Srl‘ ^i°jcwie.
,|uflr okresie międzyw ojennym  w rynku roz- 
jn i^  Wiżcwskim stał na wysokim  słupie kamicn- 
7 ro& ty orzeł. Obecnie osadzony na obelisku - 
■i N nym  kamieniu, upam iętnia na cmentarzu 
■li jiW stańców  w ielkopolskich. O bok widać 

l^ m n ik  wykonany w 1927 roku przez micj- 
>w"°mle w e g o  kamieniarza, poświęcony parafia- 
iiętt,\_ poległym w latach 1918- 1920. Nicda-
ro~6 *ko stoi sym boliczna m ogiła 146 osób.

%rc zginęły w czasie okupacji.

H  odchodzą?
.onK1'" 'ńłwicczc pracy pozwala na pcrpcktywicz- 
K,\vicl' V: spojrzenie na ceremoniał ostatniej drogi 
irttk1, ^łowicka. Zygm unt Hcrc/.yński podjął pra- 
r/0 . ,  ^  w 1946 roku. Dla niego najważniejszą 
ńsk‘ ‘hianą rytuału pogrzebowego jest posobo- 
x-ę. '!  Wvc przejście języka obrzędów  z łaciny na 
fV . i W yraźnym przeobrażeniom  uległy\Z)'-e W zewnętrzne oznaki pochów ku, choćby

™sób transportu zwłok. Tuz po wojnie w

powszechnym użytku była powózka. 
czyli bryczka chłopska, w ówczas na 
drewnianych kołach. Powózka uszla­
chetniona posiadała w późniejszych 
latach koła zaopatrzone w gum ow e 
opony. Pojazd ciągnęli ludzie. N aj­
biedniejsi czasami zwyczajnie nieśli 
za uchwyty trumnę z ciałem zm arłe­
go krewnego. Ludzie zasłużeni lub 
bogaci zazwy czaj i po śmierci góro­
wali nad społeczeństwem - odchodzi­
li na tamten świat unoszeni w ysoko, 
na ramionach czterech mężczyzn. W 
latach 50. proboszcz rozdrażew ski 
zakupił karawan konny, kilkanaście 
lat później parafianie opuszczali ten 
padół w smrodzie spalin furgonem  
typu żuk czy nysa. Obecny proboszcz 
- ksiądz. M arian  D opieralsk i kupił 
w roku 1990 wózek pogrzebow y, 
który popycha i którym kieruje czte­
rech ludzi. W roku następnym para­
fia wzbogaciła się w dom przedpo- 
grzebowy - nieduży budynek kryty 
dachówką stoi tuż obok kościoła. 
N ic zmienił się tylko żal tych. którzy 
stracili swoich bliskich.

W pracy nad tekstem posiłkow ałam  
się - za Zgodą dziekana  M ariana  
Dopieralskiego. posiadacza pracy - 
w iadom ościam i h istorycznym i za ­
wartymi w pracy magisterskiej księ­
dza  M ariana  O sta ch u  (P o zn a ń .  
1978).

Izabela Bartos

O d  s tu  la t . . .
Przyszły rok, 1998, będzie setnym, w którym 
mieszkańcy Krotoszyna odprowadzają krew­
nych i bliskich na cmentarz przy ulicy Ra­
szkowskiej.
C m e n ta rz  k ro to ­
szyński. z głównym 
w ejśc iem  o d  R a­
s zk o w sk ie j. ma 
kształt wydłużone­
go  czw o ro k ą ta  o 
u k o śn ie  ścię tych  
bokach.
B lisko sześciohek- 
ta row y dziś teren 
cm entarza podzie­
lony jest na regular­
ne p ro stokąty . W 
miarę potrzeb jego 
pow ierzchnia roz­
rastała się - dokła­
dano do niego ko­
lejne kwatery. Roz­
p ię to ść  w czasie 
k sz ta łto w an ia  się 
cmentarza widać po 
zm ien ia jąc e j się
m odzie na drzew a ,r ~
w alejkach: w starej . . For. ..Rzecz -Paw lik
części rosną ołów- Jeden z piękniejszych pom ników  na krotoszyńskim cmentarzu
nic lipy. w nowszej przeważają brzozy, tuje i modrzewie.
Najdawniejsze zachowane groby datowane są dopiero na 
I9Ó6 rok. prawdopodobnie z powodu niechęci parafian 
do zmian i nowości. Przedtem.korzystali oni z cm entarza 
położonego przy kościółku Św.św. Fabiana i Sebastiana 
(zw anego kościółkiem Św. Rocha). C how ano na nim 
zmarłych jeszcze w pierwszych latach dwudziestego stu ­
lecia. mimo powstania nowej nekropolii. Z  przełomu w ie­
ków pochodzą kwatery od 1 - IV. o powierzchni 2.1 7 ha.
Kwatery od V - VIII dołączono w czasie 11 wojny św iato­
wej. Wówczas też władze okupacyjne, powołując się na 
swoje ustawy, przekazały cmentarz na własność miastu.
Najnowsza część krotoszyńskiej nekropolii - kw atery IX 
- X o powierzchni 1.47 ha - pochodzi z roku 1977. Żbu- 
dow ano wtedy także nieładną kaplicę cmentarną, która

do stałego użytku przeszła dopiero w roku 1983. po prze­
budowie zmieniającej jej wygląd.
N a  blisko stuletnich kwaterach znajduje się wiele pom ni­
ków sztuki nagrobnej z lat 20. i 30. naszego w ieku. Tra-

d y c y j n i e 
m i e j s c e m  
mszy w Świę­
to Z m arłych  
je s t  k a p lic a  
g r o b o w a  
F r a n c i s z k a  
S o w i ń s k i e ­
go. pierwsze­
go pow stańca 
w i e l k o p o l ­
skiego. po le­
głego w w al­
kach  p od  
Z d u n a m i .  
D ookoła niej 
z n a jd u je  się  
p ię ć d z ie s ią t  
dziewięć g ro ­
bów o dużych 
w alorach  a r ­
tystycznych i 
z a b y t k o ­
wych.
D o  n a jw a ż ­
n i e j s z y c h  
m ie jsc  p a ­

mięci należy kwatera w ojskowa żołnierzy 56 Pułku P ie­
choty W ielkopolskiej z pomnikiem 2 Pułku Strzelców 
W lkp.. ogrodzona łańcuchami przeciągniętymi pom iędzy 
betonowymi słupkami. Do jej założenia w 1926 roku przy­
czynił się kapelan pułkowy, ksiądz K ornel W ierzbicki. 
Na skraju kwatery ustawiono drewniany krzyż pośw ię­
cony czterdziestu dwu ofiarom Katynia, poniżej złożono 
w 1991 roku uroczyście ziemię z katyńskiego obozu.
N a  krotoszyńskim  cm entarzu trudno znaleźć w dniu 
W szystk ich  Świętych opuszczoną m ogiłę. D obrze to 
świadczy o szacunku mieszkańców naszego grodu dla 
przeszłości.

(cła)

Rzecz
Krotoszyńska 9
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C E N T R U M  D A E W O O

-  AUTO-

• i “ * ^

i p polm°-Z B Y T  
!  T W O J Ą  

F I R M Ą
S a m o c h o d y  

z a  g o t ó w k ę  

i n a  r a t y

___________________________________ p o r ę c z y c i e l i .
Dealer polskich samochodów poleca w sprzedaży samochody:

TICO - OC i AC gratis U W A G A !  U W A G A !
w  s p r z e d a ż y  n o w e  m o d e l e  D a e w o o

-UNOS-NM-LEGMA-
D o  k a ż d e g o  z a k u p io n e g o  s a m o c h o d u  

g r a t i s o w o  r a d io o d tw a r z a c z .

ESFERO

PO LO N EZ C A R O  P LU S 

PO LON EZ ATU PLU S
i  bonifikatą 150Ozł brutto 

AC I OC GRATIS 
Z A P R A S Z A M Y  d o  G O S T Y N IA
c u d ż i  e n n i e  8 . O0 - 1 6 .  CO v; a o i : : ,! . ; .0 0 -1 4 .0 0 .

Nll\ - Nauka, Usługi Komputerowe
PAWEŁ SZYMCZAK

mikrotech
A u toryzo w an y D ea le r MIKROTECH® 
A u toryzo w an y Serw is MIKROTECH
Oferuje: ________________

Sprzedaż komputerów M IK R O T E C H  
i akcesoriów komputerowych 
Kompleksową komputeryzację 
i obsługę firm 
Autoryzowany serwis 
Oprogramowanie 
Kursy komputerowe *-®''
Przepisywanie tekstów ,,.  efoz na. mnia-
Papier ksero i komputerowy

63-760 Zduny, ul. Krotoszyńska 5 
tel./fax (062) 721-52-76

Czynne od poniedziałku do piątku w godz. 15.Ó0-20.00

, • ! aj!

Osusz 34 

63-700 Krotoszyn 

Tel. (062) 725-34-26

TEJ
OKAZJI
MUSISZ SKORZYSTAĆ
na płytki ścienne z Tubądziita i Jasienicy

POLMOZBYT
G ostyńskim  Polmozbyc/e 

\ es\ enno-zim ou /y  
\rtT̂ o\ovjały n iesp o d z ian kę

u nas n a  s u m ę

^wvżej 1 0 0  z ł
*& \T\jm asz upa m i n e k

W bogatej ofercie sprzedaży polecamy:
oleje - bezpłatna  
wymiana oleju

części zamienne do:
F 126p , CNQ,
UNO, PUNTO, 
POLONEZ FSO 1 5 0 0 , 
TICO, NEXIA,
ESPERO, ŻUK, 
LUBLIN, TRABANT 
akumulatory 
środki do konserwacji 
płyny do chłodnic

ELF i CASTROL 
opony - z bezpłatną  
wymianą
urządzenia i zbiorniki 
do samochodowych 
instalacji gazowych 
amortyzatory MONROE  
z 2-letnią gwarancją

m
ZAPRASZAMY na ul. W rocławską 14Ga 
codziennie 7.00-20.00, sobota 7.00-14.00

PAW ILON HANDLOWY „JĘ T A ”  
u l. Poznańska 46  

O strów  W lk p , te l.  7 3 5 -1 0 -7 3

o f e r u je :

drwimmęinneiiemetnne
z  d r e w n a  l i t e g o  m a h o n i o w e g o  

o r a z

panele podłogowe
z  w s z y s t k i c h  r o d z a j ó w  d r e w n a

Tom banko dobrej jakości! 
Ceny atrakcyjne!

P a w i l o n  H a n d l o w y  

u l .  P o z n a ń s k a  4 6  

O s t r ó w  W l k p .

STAĆ CIĘ NA lo  
BY POWIEDZIEĆ- 

SlOP !
N A J S P R Y T N I E J S Z Y M  , ,

. . . . .  u l .  J a g i e ł ł y  1 2
Z Ł O D Z I E J O M  6 3 - 7 0 0  K r o t o s z y n

T e l . ( 0 6 2 ) 7 2 5 - 3 9 - 9 2  
- - F a x . ( 0 6 2 ) 7 2 5 - 2 3 - 1  O

#  I n s t a l o w a n i e  s y s t e m ó w  a l a r m o w y c h
#  K o s z t o r y s o w a n i e
#  O b s ł u g a  e k s p l o a t a c y j n a  s y s t e m ó w  

( k o n s e r w a c j a )
#  D o r a d z t w o  T e c h n i c z n e
#  S e r w i s
#  S p r z ę t  n a j n o w s z e j  g e n e r a c j i  

( h o m o l o g a c j e )

P O S I A D A M Y  A U T O R Y Z A C J Ę  

Z a k ł a d u  R o z w o j u  T e c h n i c z n e j  O c h r o n y  M i e n i a  

• T E C H O M "  W a r s z a w a

KOMORNIK
SĄDU
REJONOWEGO
W
KROTOSZYNIE
podaje do publicznej wiado­
mości, że w dniu 7.11.97 r. o 
godz. 10.00 odbędzie się w 
miejscowości Zduny ul. Ko­
bylińska 33 I LICYTACJA 
następujących ruchomości:

1. podnośnik samochodowy szt. 
1 - 2.240,00 zł

2 . urządzenie rolkowe do bada­
nia hamulców szt. I - 2.835,00  
zi

3 . stół ślusarski dwu-micjscowy 
szt. 1 - 64,80 zł

4 .  szafka odzieżowa metalowa  
szt. 1 - 43,20 zł

5 . rozdrabniać/, ciągnikowy do 
CCM szt. 1 - 1.958,00 zł

6 . dymomierz szt. I - 64,00 zł

C ena  w yw o ła n ia  w y n o s i 75c/c 
cen y  szacunkow ej.

AUTOSZYBY

SPRZEDAŻ, MONTAŻ, NAPRAWA

NADWOZI I WNĘTRZ SAMOCHODOWYCH

FIRMA
"IZEK-EKO"

'63400 O s im  ‘Melkopolski 
ul. Chłcpickiego 16A 
tel. (0-62)736-11-78 
te!/fax (0-62) 736-27-85

'63-600 Kępno 
ul. RzeżnickafA 
tel/fax: (0-62) 782-36-94

ZAPRASZAMY 
w godz. 8.00-16.00, w soboty 9.00-14.00

Rzecz
Krotoszyńska J L “ F
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Biegli ósmy raz
Do udziału w VIII Z D U N O W SK IM  BIEGU O M ILION, którego g łów nym i organizatoram i byli: 
Cukrowniczy K lub Sp ortow y w Zdunach i Rada Miejska tego m iasta, zgłosiło  się sześciuset dwudzie­
stu jeden zaw odników.

W  zeszłym roku sportow com  nie dopisała aura, w tym - 
sucha i słoneczna niedziela raczej sprzyjała biciu rekor­
dów. Jednak czas najlepszego zawodnika biegu główne­
go, na dwanaście kilometrów, był słabszy niż zeszłorocz­
ny rekord - 33 minuty i 46 sekund w ‘96 i 31 min. i 13 
sek. w tym roku.
W  biegu głównym na metę pierw si przybiegli: K arol 
Dołęga z WKS O LEŚNICZANKA, K rzysztof Bełdyga 
z BROWARU Namysłów i S tan isław  M arzec z Nałę­
czowa. W kategoriach w iekow ych najlepsi zawodnicy to: 
od 16 do 29 lat - R ena ta  B ełdyga i K rzysztof Bełdyga; 
od 30 do 39 - K arol D ołęga; od 40 do 49 - Jerzy  Jano- 
wicz; od 50 do 59 - Leon W aw rzyn iak ; od sześćdziesię­
ciu w górę - H en ryk  J a k u b e k . N iepełna klasyfikacja 
wiekowa kobiet w ynika z niewielkiego ich udziału w tym 
biegu - cztery zawodniczki na czterdziestu sześciu zawo­
dników, wśród nich jeden Słow ak - D ezider Ferenczy. 
Ze zdunowian najlepiej pobiegł A r tu r  M arek  (miejsce 
40.). a seniorem zawodów był siedemdziesięciosiedmio- 
latck E dw ard  K unik.
W  zmaganiach przedszkolaków najszybsze były dziew­
czynki. dopiero czwarty na metę przybiegł chłopiec. Zwy­
ciężyli: Em ilia D engusiak  i S ebastian  W ysocki. Wśród 
zawodników z klas I i II podstaw ów ek miejsca pierwsze

przyznano M arzenie K ościeln iak  z Żerkowa i P atryko ­
wi G lapie z Osowej Sieni. Faw orytam i klas ID i IV byli 
Ilona K ow alska z S P  1 z Jarocina i M ateusz G ościniak 
z Wilkowyi, klas V i VI - M a rik a  S z tan d era  z UKB z 
Szubina i H ubert O czkow ski z Żerkowa. W grupie naj­
starszej szkół podstawowych w ygrali J o a n n a  K uś z Żer­
kowa i A drian  K rystkow iak  z Jarocina. Spośród junio­
rek młodszych - biegnących na 2000 metrów - najszyb­
sza była A gnieszka Z aw ad zk a  z LKS Osowa Sień. W 
tej samej kategorii wiekowej męskiej - na dystansie 3000 
m - wygrał Jerzy  K aczm arczyk  z WKS SLĄSK Wro­
cław. Z juniorów (18, 19 lat) najlepsi byli W ioletta M a­
je r  z Szubina (2000m) i Ireneusz  P yczak  z WKS ŚLĄSK 
Wrocław (4000m).
W  punktacji drużynowej szkół podstawowych zwycię­
żyła szkoła żerkowska. wśród szkół rolniczych najlepszy 
był Zespół Szkół Rolniczych z Koźmina.
N a mecie, prócz nagród dla najlepszych, czekały na wszy­
stkich sportowców plakietki, gorąca herbata, grochów­
ka. dla dzieci dodatkowo - słodycze. Organizatorzy chcie­
liby za pośrednictwem gazety gorąco podziękować sześć­
dziesięciu sponsorom im prezy, którzy ułatwili przepro­
wadzenie całej imprezy.

(ela)

Beniaminek
pokonany
Trzeci tegoroczny beniaminek CERAM IKA Kopaniny Białaczów został po­
konany przez ASTRĘ na w yjazdowym meczu - 0:3.
K lub z niewielkiej podopoczyńskicj gm iny miał lekką przewagę na początku 
pierwszej połowy i chwilami w drugiej. W 18. minucie ASTRA, dzięki strza­
łowi Jaro sław a S zuby, objęła prowadzenie. Wynik podwyższył Zbigniew 
O koński w 25. minucie. Druga połow a była dość wyrównana, dopiero w 78. 
minucie R yszard  T om czak  w bił trzeciego gola. Liderem w tej kolejce jest 
nadal MARKO (26 pkt.) przed M IENIEM (25 pkt.). PIOTRKOYIĄ (24pkt.) 
i ASTRĄ (23 pkt.). Z anam i START Łódź i PELIKAN Łow icz(22 i 21 pkt.).

(w b)

Grad
odsunięty
A dam  G ra d , obdarowany czerwoną 
kartk ą  p rzez  sęd z ieg o  D ariu sz a  
W irę . anu low aną następnie przez 
Łódzki O kręg o w y  Z w iązek  P iłki 
Nożnej, został - po ponownym roz­
patrzeniu sprawy - odsunięty od gry 
w dw óch m eczach. W osłabionym 
składzie ASTRA grała z CERAM I­
KĄ. czeka ją jeszcze mecz z silnym 
PELIKANEM  Łowicz.

(wb)

O P T IC O M
P e r s o n a l  C o m p u t e r

M a r i a  D o l n a -

u l .  K o m u n y  P a r y s k i e j  l a / 9 S K L E P  n r  1

6 3 - 4 0 0  O s t r ó w  W l k p . u l .  K l a s z t o r n a  6

t e l . / f a x  ( 0 6 2 )  5 9 - 1 1 - 7 2 5 6 3 - 7 7 0  K o ź m i n  W l k p .

!  { f  !•:-:vX-X;X-.v:v:>

t e l . / f a x  ( 0 6 2 )  7 2 1 - 0 7 - 7 8

K o m p u t e r y M a t e r i a ł y  e k s p l o a t a c y j n e

f
D r u k a r k i

i f  1
O p r o g r a m o w a n i e

f... • .... K a s y  f i s k a l n e A r t .  S z k o l n e

I•
i  w*.

S e r w i s A
A r t .  B i u r o w e

i
. j>.. j U P S  -  o r v a l d i ( - z a s i l a n i e  b e z  p r z e r w y

SPRZEDAŻ RATALNA
1316

Terminarz rozgrywek 
Amatorskiej Ligi 
Piłki Koszykowej 
o mistrzostwo Krotoszyna
Rozgrywki toczą się w sali gimnastycznej Zespołu Szkół Za­
wodowych nr 1. Pierwszy mecz w danym dniu rozgrywany 
jest zawsze o godz. 18.00, drugi o 19.00, trzeci - o 20.00.
4 listopada
GS - KROTOSZ (18.00). O ŚRO D EK  - BROW AR (19.00). CERABUD - 
LAMBDA (20.00)
11 listopada
PAPIRUS - KROTOSZ. LUDZIS - JOTKEL, GS - CERABUD 
18 listopada
OŚRODEK - LAM BDA. LUDZIS - PAPIRUS, BROWAR - JOTKEL 
25 listopada
OŚRODEK - PAPIRUS. GS - JOTKEL, KROTOSZ - CERABUD 
2 grudnia
LUDZIS - LAMBDA. K RO TO SZ - JOTKEL. BROWAR - CERABUD 
9 grudnia
OŚRODEK - JOTKEL. GS - LUDZIS. BROW AR - PAPIRUS 
16 g r u d n ia
LAMBDA - GS. CERABUD - OŚRODEK, LUDZIS - KROTOSZ 
6 stycznia 1998
PAPIRUS - CERABUD. BROW AR - LUDZIS, OŚRODEK - KROTOSZ 
13 stycznia 1998
GS - PAPIRUS. LAM BDA -JOTKEL 
20 stycznia 1998 
LAMBDA - BROWAR

Ifflieluń górą
25 października na inauguracyjnym meczu ligi międzyokręgowej siatkarze 
ASTRY podejmowali u siebie WKS W ieluń. Goście wygrali 3:0. Krotoszy- 
nianie mieli szansę na zw ycięstw o - prow adzili w pierwszym secie 12:5. 
Wyniki następnych - 15:13. 15:12. 15:9 dla Wielunia. Zespół ASTRY, treno­
wany przez G rzegorza W iertlew skiego, grał w składzie: A leksander Ły- 
skaw a, Sebastian  Pośpiech, T om asz  H oryza, M ariusz D obijański, S ław o­
m ir N owak, M aciej i R adosław  W ita , K rzysztof K aczm arek, P io tr M ate- 
la, Paweł K oczorow ski.

(wb)

Przegrana koźminian
K olejną przegraną zanotow ał BIAŁY ORZEŁ Koźmin Wlkp.. który uległ 25 
października w Pleszewie tamtejszej Stali 0:1. Sytuacja koźminian jest coraz 
trudniejsza, zajmują dopiero 13. miejsce (10 pkt.). Prowadzi WARTA Sie­
radz. mając 31 punktów.

(wb)

D Ł U G I E  W I E C Z O R Y  
przy świecach 
z
L U M E N U

polecamy:

Zapraszamy 
codziennie 
od 10" do 18" 
soboty
od 10"" do 14m

ul. Zdanowska 
„Uroczy Zakale 
Krotoszyn

Rzecz
Krotoszyńska
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S U P E R  O K A Z J A !
W  G o s t y ń s k i m  P o l m o z b y c i e  

m ® ± B s z  z a i c u p i e  s a m o c h o d y  

FIAT 1 2 6  ELX M a lu c h  
i C i n ą u e c e n t o

z  a t r a l c c f l u y m l  b o n i f i k a t a m i  

P r z y  z a k u p i e  s a m o e h e i ó w  m a r k i  

F I A T

© t r z y m a s z  d o d a t k o w o  . -k  

4  o p o n y  z i m o w e  g r a t i s  •  ? >

I  Oferowane sam roitoily spr»cfaj®ray 
z a  g o t ó w k ę  i  n a  r a t y

P.P. „PÓLMÓZBYT” Zakład Usługowo-Handlowy 
63-800 Gostyń ul. Wrocławska 140a 
tel. (065) 572-00-42, 572-00-35

S a l o n  f i a t a  c z y n n y  c o d z i e n n i e  o d  8 . 0 0 - 1 6 . 0 0  
s o b o t a  7 . 0 0 - 1 4 . 0 0

pęntiurn-

NIE TAKI DIABEŁ 
STRASZNY...

Jatol: n nlo włeaz do casgo ałury to-modem n nie wktelc rózrtcy pombtfey olecką Internet a  Intranet n 
ekMo Access ito f̂ny (5 się z tikcyią n włndtwi b  dfe Ctebfe po proołu BngfeWilB słowo 
n masz prcbtsm z wtefcMą Interprotacft dmyełi n araytante TV*)ą Flmą oprawia 01 trudności 
n nls wtoz Jak zabeepteczyi »reje dane

Skorzystaj z  programu bezpłatnych szkoleń w  “ CENTRUM DORADZTWA 
KOMPUTEROWEGO DLA BIZNESU**. Uzyskasz tu niszbędną pomoc przy 
wyborze sprzętu komputerowego dla Twojej firm y.

W y b ie rz  o p ty m a ln e  rozwiązanie.. 
... ko m p u te ry  
O PTIM US PRESTIŻ,
YOUNG,
STANDARD

OPTIMUS PRESTIŻ 5*150
ancoea *rtel Pen»;m®1S0 MHz 
Płyta oi liitol-ATX 
FDD 1,44 MB 
lBMBRAM.HDD1.CQfi 
Karta graSki SVGA PCI 2 MB 
Karta dźwiękowa 
CD ROM 2Cx3DE 
WINU 5. klawiatura 101 
tyntszor mewy, 
abonament Internet

i Csna
3 5 7 8  z ł  w a t !

Slh 1

6 3 - 7 6 0  Z d u n y ,  u l .  K o b y l i ń s k a  3 3  ( d a w n y  S K R )  
t e l .  7 2 1 - 5 1 - 2 1 ,  7 2 1  - 5 1  - 2 2  f a x  7 2 1  - 5 0 - 6 9

& y  hurtownia art. spożywczych i napojów 
s d r 3 market spożywczo ■ przemysłowy 

hurtownia środków do produkcji rolnej 
opału i materiałów budowlanych 

q£ 3= stacja paliw płynnych ■ E 94, ON 
oleje, akcesoria smochodowe * 
duży wybór najniższe ceny!

UW AGA!
Dla odbiorców i firm ściśle współpracujących 
z Cukrownią i Agro-Cenirum w Zdunach 
- Karta Stałego Klienta, upoważniająca 
do uzyskania rabatów.

Z A P R A S Z A M Y  
p o n . -  p t .  w  g o d z .  7  
w  s o b o t y  w  g o d z .  7 ° °

0 0

S A L O N

K O M I N K Ó W

N u t r i i ! ! !

Kominki
Tradycyjne i Grzewcze 

Piece Kaflowe 
i Akcesoria Kominkowe

Wkłady grzewcze 
do kominków 
z możliwością 

rozprowadzania ciepła 
na kilka pomieszczeń

REGIONALNY PRZEDSTAWICIEL W POLSCE 
FRANCUSKIEJ FIRMY „RENE BRISACH - CHEMINEES"
Jarocin, ul. Sobieskiego 8, tel. (062) 747-55-08. ™

-  p ł y t k i  c e r a m i c z n e

-  b o a z e r i e  i p o d ł o g i  p a n e l o w e

-  o k n a  P C W  

- t y n k i  s z l a c h e t n e  i d o c i e p l e n i a

-  w y k ł a d z i n y  P C W  

-  p ł y t y  g i p s o w o - k a r t o n o w e

-  s t y r o p i a n  -  w e ł n a  m i n e r a l n a

Hurtownia:
63-700 K rotoszyn, 

O susz 34. 
Tel. (062) 725 -34 -26

R E S T A U R A C J A

W I E Ż A

śniadania
Organizacja
wszelkich

Ębiady
imprez
okolicznościowychĘolacie
ZAPRASZAMY . .1320

ul. Stary Rynek 23  
Koźmin Wlkp.
Tel. 721-60-61

PRZEDSIĘBIORSTWO
WIELOBRANŻOWE

Jolanta Poczta  
ul. K rotoszyńska 31 

63 -708  RO ZD R A ŻEW  
tel. 722-13-18

skup zwierząt rzeźnych 
sprzedaż węgla i miału 

nawozów „HYDRO” 
w cenach producenta

IUH4 „JEST”
Maria Stankiewicz 
63-714 Kobierno 146 
tel. (052) 72 M  5-89

O fe ru je :

cement portlandzki
- c e m e n to w n ie  G ó ra ż d ż e  

i G ro sz o w ice  

kl. 3 5 d  - 1 5 0  z ł  za  1 1.

Dla stałych odNorcew upusty cenowe

U sługi:

tra n sp o r t  ciężarowy 221 
o ra z  cementonaczepa 201
CENY KONKURENCYJNE
Lek. med.
ARTUR KUŁAKOW SKI

specjalista urolog
choroby nerek, pęcherza 
moczowego, prostaty 
i męskich narządów płciowych 
(również u dzieci slulejki, 
niezstąprenie jąder) 
bezoperacyjne kruszenie kamieni 
nerkowych
operacja przezcewkowa 
prostaty

Przyjęcia we wtorki 
w godz. 16.30 -18.00 
63 • 700 Krotoszyn 

ul.Zamkowa la 
teŁ 725 27 40

Rzecz ó>
Krotoszyńska
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A d i c j  i
Dzisiaj polecam  specjał tyleż pyszny, co ciężko strawny, ale zdecydow anie wart grze­
chu. Po zjedzen iu  porządnego kawałka warto w ypić szk lan k ę m iętow ej herbatki.

T O R T  M A K O W Y  
S k ład n ik i
8 jajek. 3/4 szklanki cukru, 1 łyżeczka proszku do pieczenia, 3 łyżki tartej bułki, 1 łyżka kaszki
m anny, 30 dag maku, 1 cukier waniliowy
W yko n an ie
M ak zaparzyć i zemleć dwa razy. Żółtka utrzeć z cukrem i cukrem  w aniliow ym , dodać mak, 
kaszkę, tartą bułkę i proszek do pieczenia, na końcu ubitą na sztyw no pianę z białek, delikatnie 
wymieszać. W lać do wyłożonej pergaminem i wysmarowanej tłuszczem tortownicy, piec 40 do 
50 minut.
KREM
S k ład n ik i
1 kostka masła lub margaryny, 2 jajka. 4  łyżki cukru, olejek arakowy do smaku 
W ykonan ie
Białka ubić na sztywno, dodać cukier i dalej ubijać. Do sztywnej masy dodać żółtka i jeszcze 
chw ilę ubijać. W oddzielnym  naczyniu rozetrzeć masło i dodaw ać do niego po trochu kogel- 
mogel. Do gotow ego kremu można dodać trochę olejku arakowego, soku z cytryny i spirytusu.

W ystudzony spód tortu wyjąć z tortownicy. dwukrotnie przekroić, posmarować każdą warstwę 
kremem. Tort najładniej wygląda, jeśli górną warstwę kremu przysypiem y drobno siekanymi orze­
chami lub wiórkami kokosowymi.

Smacznego!
Alicja

KUPON
na bezpłatne podziękowania oraz życzenia imieninowe, urodzinowe, rocznicowe, ślub­
ne i inne.

Uwaga! W ypełniony kupon można przesłać na adres redakcji pocztą lub wrzucić do skrzynki 
..Rzeczy" (na budynku przy ul. Sienkiewicza 2A).

C z u ł e  s ł ó w k a
Dyrektor. Grono Pedagogiczne i dzieci Zespołu Szkół Specjalnych w Krotoszynie składają  

podziękow ania za okazana pomoc:
Zakładom Piwowarskim BROW AR KROTOSZYN. Wielkopolskiemu Tartakow i W IA TR w 
Biadkach, Zakładow i Energetyki Cieplnej w Krotoszynie. Komendzie Rejonowej Policji w 

Krotoszynie, Krotoszyńskiem u Ośrodkowi Kultury i panu Zygm untowi Sztajerowi

Panu Bolesławowi Kasprzakowi - kierownikowi Zakładu Wodociągów w K rotoszynie - oraz 
Pani Reginie Paterek - inspektorowi w tymże zakładzie 

serdeczne podziękow anie za bezinteresowną pomoc i zrozumienie ludzi starszych 
składa

Jolanta Marchlewska

W łaścicielowi pom arańczowej „corvetty" moc urodzinowych życzeń 
wraz z kompletem całusów przesyła 

Autostopowiczka w krótkiej spódniczce

Z okazji kolejnych osiemnastych Urodzin IZELLI 
wszystkiego naj... życzy 
koleżeństwo po piórze

Dziękujemy: ja  - siostrze, ciocia - bratanicy 
za życzenia imieninowe

Bożenie G. z okazji Urodzin spóźnione, ale szczere 
życzenia śle 

kochająca rodzinka

Dużo zdrowia, radości oraz wszystkiego najlepszego 
z okazji im ieninowo-urodzinowej dla Kochanego śle 

Ktoś!

Osiemnaście lat - jaki piękny świat!
Osiemnaście lat ma się tylko raz.

Osiemnaście lat - jak zatrzymać czas.
By nie wracać do szczenięcych lat.
Jak iść dalej przez ten życia próg?

Może podpowie mi Bóg.
O losie mój nieznany.

Prowadź w dorosłości nowe drogi...
Iwonce z okazji 18. URODZIN 

cała liczna rodzinka

d o b r y  -  t o  j  a !
A oto najmłod­
si mieszkańcy 
Ziemi Kroto­
szyńskiej, uro­
dzeni na od­
dziale położni­
czym szpitala 
przy ulicy Bo- 
lewskiego, sfo- 
tografowani 
rzez Marcina 
'awlika.

Syn państwa Kmieci­
ków z K rotoszyna, 
ur. 15.10.97 r.

Ł u k a sz  B u d z iak  z 
K ro to s z y n a . ur. 
15.10.97 r.

K aro lina S roka 
K ro to szyna, u 
20.10.97 r.

4. C ó rk a  p ań s tw a  Ży- 
tów z Ku klinowa, ur. 
20.10.97 r.

5. Córka państwa Szym­
czaków z Krotoszyna, 
ur. 20.10.97 r.

6 . Syn państw a Gęstów 
z W o le n ie . ur. 
20.10.97 r.

7. Jakub K onieczny ze 
Zdun. ur. 21.10.97 r.

Syn państwa Gąsior- 
ków z Ustkowa. ur.
20.10.97 r.

Sebastian Sut z Kro­
toszyna. ur. 18.10.97

10. Jagoda Kot z Koźmi­
na. ur. 18.10.97 r.

11. C ó rk a  państw a Ro- 
sów  z C za rn eg o  
Sadu. ur. 18.10.97 r.

12. Dawid Rettig z Kro­
toszyna. ur. 18.10.97

13. Syn państwa Golów z 
Cegielni, ur. 20.10.97

Przyszli na świat... Szymon Adamski. Marita Sztulpa. K inga K olenda. Danuta Marta Paradysz, Mateusz N owak. N atalia Jadw iga Urna. 
Szymon Talaga. Krzysztof Kierzek. Kam il Stanisław  Kozal. Lidia Konieczna. Łukasz Boćhyński. M arta Patalas. 
Krystian Piotr Wałęso, Dominik Noculak. Daw id W aldemar W ojciechowski, Dawid Rettig 

(16 • 22 października. U rząd Stanu Cywilnego w Krotoszynie)

Rzecz g  o
Krotoszyńska
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O G Ł O S Z E N IA  D R O B N E  \ A U T O  K O M I S

U S Ł U G I
U przejm ie in fo rm u je m y , że  b e z ­
p ła tn ie  za m ieszc za m y  ty lk o  o g ło ­
szen ia  d robne  n a d e s ła n e  n a  u > - 
ciętyc li z. n a sze j g a z e ty  ku p o n a ch . 
Inne  p u b liko w a n e  są  o d p ła tn ie .

S P R Z E D A M

SPR ZED A M  d z ia łk ę  b u d o w lan ą  
przy ul. Samulskiego. Tel. 725-28- 
44.
SPRZEDAM działkę rekreacyjną o 
pow. 300 m 2 w Zdunach, zagospo­
darowana. altana m urow ana, kom i­
nek. prąd. woda. Tel. 721-50-77. 
SPRZEDAM zamrażarkę szufladko­
wą. cena: 150 zł. Tel. 725-29-04. 
SPRZEDAM działkę o pow. 4.500 
m2 między Al. Powstańców W lkp. a 
ul. Strumykową. Tel. 725-40-27. 
SPRZEDAM grawerkę do metalu z 
wyposażeniem. Tel. 725-33-39. 
SPRZED AM  k om pu ter PC P E N ­
TIUM (16 MB RAM. HDD 1.3 GB. 
monitor 14” LR NI), gw arancja. Tel. 
725-33-85.
SPRZEDAM  w zm aczniacz "d io ra” 
oraz korektor “diora". typ F 504. Tel. 
725-78-19
SPRZEDAM grawerkę do metalu z 
wyposażeniem. Tel. 725-33-39. 
SPRZEDAM  kom bajn  BIZO N  Z- 
056, rok budowy 1985 r. z rozdrab- 
niaczem ( 1997r ). Tel. (071) 38-48- 
117.
SPRZEDAM  gospodarstw o 15 ha. 
Sędraszyce 1. Kontakt: 56-330 C ie­
szków. ul. Grunwaldzka 3.

M O T O R Y Z A C Y J N E

SPRZED AM  tanio sam ochód d o ­
stawczy "nysa” . 1979 r. w dobrym  
stanie. Tel. 725-74-77.
SPRZEDAM tanio używane części 
do dacii. Tel. 722-92-79. 
SPRZED AM  fiata 125p. 1987 r.. 
przebieg 75.000 km. biały. Tel. 725- 
20-69.
SPRZEDAM samochód "nysa"522. 
1982 r.. rejestr. 1983 r.. w dobrym  
stanie. Tel. 725-38-03.

AUTO-KOMIS
„ S O B P O L ”

NA  TRASIE
K R O T O SY .Y N -O ST K Ó W
Lamki, ul. Krotoszyńska 5 

ZAPRASZAMY  
od 8 .00-20.00

Raty bez żyrantów - samochody bez
ograniczenia w iekowego
oraz raty na przywóz z zagranicy.

1987 r. Tel. 725-08-39. 
SPRZEDAM polonc/a 1500. 1984 r.. 
krem owy, stan dobry, garażowany, 
cena: 3.800 zł.
SPRZEDAM  renault 25. wiśnia met.. 
bezwypadkowy, pierwszy właściciel. 
1989 r XII. V6 . poj, 2.81 benzyna, 
przeb. 140 tys. km., możliwość rat. 
d la  kupującego atrakcyjna niespo­
dzianka. Tel. 725-37-02. 
SPRZEDAM cinquccento 700, 1995 
r., czerwony. Kontakt: Orpiszew 26. 
po 16.00.
SPRZEDAM  stara 28 na części oraz 
stara 200 3W w dobrym stanie. Kon­
takt: Dominiak Tadeusz. Golina, ul. 
Jarocińska la.

K U P I Ę

SPRZEDAM wartburga 1,3 (z silni­
kiem volksw agena golfa). 1990 r.. 
przebieg - 90.000 km lub zamienię 
na fiata 126p, 1993 r. Tel. 721-11- 
75.
SPRZEDAM  renault R9. poj. 1.2,

ANTYKI - skup. sprzedaż : meble, 
zegary, obrazy, porcelana, lampy, mi­
litaria , w agi. żelazka.m łynki itp.. 
m ogą być zniszczone. Jarocin, ul. 
W odna 17 , tel. (062) 747-41-44 od 
8.00-20.00. tel. dom. (062) 747-17- 
60. kom. 090-609-105.
K U PIĘ przyczepę cam pingow ą z 
przedsionkiem do 4000 zł. Tel. 725- 
05-07.
K UPIĘ dom jednorodzinny w Kro­
toszynie. Tel. 725-0840. po 20.00.

W Y D Z I E R Ż A W I Ę ,

W Y N A J M Ę

ODDAM  w wynajem powierzchnię 
(od 20-1000 m2) na magazyny, biu­
ra. pracow nie. Centrum Handlowe 
"Karamel". Kontakt: ul. Mickiewicza
3. tel. 725-26-10. (061) 814-39-51. 
(061) 867-63-14.

P R A C A

SZUKAM  pracy jako opiekunka do 
dziecka, przyjmę też pracę w sklepie 
na 1/2 etatu. Kontakt: ul. Kaliska 8/
4.
ZATRUDNIĘ atrakcyjne dziewczy­
ny. Tel. 0602 70-39-08.

R Ó Ż N E

ZA M IEN IĘ dom jednorodzinny z 
garażem na dwa mieszkania jedno i 
dwupokojowe. Tel. 722-91-21 (wie­
czorem).
ZAM IENIĘ mieszkanie własnościo­
we 57.5 m2 na mniejsze. Tel. 725-06- 
14.
ZAM IENIĘ mieszkanie własnościo­
we (37,8), blok, Ip.. ha dwa mieszka­
nia po 1 pokoju z kuchnią lub dwie 
kawalerki. Tel. 722-00-04.

T O W A R Z Y S K I E

M LÓDY. przystojny przedsiębior­
czy, niezależny finansow o, pozna 
dziewczynę do 23 lat. Tel. 0-601 48 
381.

D EZY N FEK CJA , tępienie owadów, 
gryzoni, skutecznie i fachowo. Kon­
takt: Jerzy Piaszczyński, os. Korcza­
ka 8/15. Tel. 722-04-91.

AGENCJA OBROTU 
NIERUCHOMOŚCIAMI
KROTOSZYN ul. KOŁŁĄTAJA 5/3 
biuro: tel. 722-00-89  
lub tel. dom .725-08-35.

1 . S p rz e d a m  lub  w ydzie rżaw ię  
Halę na działce o pow. 1.5 ha 
blisko K rotoszyna. Hala dł. 74 
m. szer. 12 m. centralne ogrze­
w anie. posadzki, dach ociepla­
ny. trafostacja do 120 kw, teren 
uzbrojony - woda. prąd. kanali­
zacja. 2 wiaty, budynek 10X6 m. 
m oże być przeznaczony na biu­
ro.

2. Sprzedam  działkę budowlaną z 
projektem  na obrzeżach Kroto­
sz y n a  o pow . 867  m 2. teren 
uzbrojony w sieć wodociągową 
i energetyczną, dojazd - asfalt, 
fu n d a m e n ty  w ybudow ane w 
1996 r.

3. Sprzedam  działkę budowlaną o 
pow. 1822 m 2 na terenie Kroto­
szyna. uzbrojona - woda. prąd. 
w perspektyw ie przewidywana 
sieć kanalizacyjna.

4 . Sprzedam  działkę budowlaną o 
pow . 1655 m 2 z projektem, po­
łożoną na obrzeżach Krotoszy­
na. teren uzbrojony - woda. prąd. 
dojazd - asfalt.

5. Sprzedam  dom  na działce 2.5 ha. 
400 n r .  pod Ostrowem Wlkp. . 
w ybudow any w 1985 r.. teren 
uzb ro jo n y  - gaz. w oda, prąd, 
p o d w ó rz e  w y b e to n o w an e . 3 
w arsztaty , budynek gospodar­
czy. obok ogrodzony plac. waga 
sam ochodowa, garaż murowany 
8x 8m. dojazd - asfalt.

6 . Sprzedam  działkę budowlaną o 
pow . 312 m 2 na ul. Ostrowskiej, 
teren uzbrojony - woda i prąd.

7. Sprzedam  działkę ogrodniczą o 
pow. 360 m 2. . altana drewniana 
w stylu góralskim, doprowadzo­
na woda.

S p rzed a m  nieruchom ość
(fabrykę cukierków)

- ul. Polna 3 
Pow. działki - 760 m 2, 
zabudowania produkcyjne.
Tel. (061) 8 7 -9 8 4 4 4
lub (061) 86-51-596. 86-60-218
0-601722572

- m e d i c  s p  z  o .  o .  Z A K Ł A D  O P I E K I  M E D Y C Z N E J  

K R O T O S Z Y N ,  P R Z E M Y S Ł O W A  i  9 ,  t e l .  7 2 5 - 4 5 - 6 5

informuje, że
c o d z ien n ie  w  god z in ach :

7 .3 0  d o  1 5 .0 0  (sob ota : god z . 7 .3 0  d o  10 .3 0 )  
PRZEPROWADZA SZCZEPIENIA 

PRZECW GRYPIE.

Stosujemy szczepionkę INFLUVAC 97/98, gwarantującą:
• wysoki procent pewności wytworzenia odporności na szczep wirusa spotykany w bieżącym  sezo­

nie,
• małe ryzyko odczynów  poszczepiennych i działań ubocznych,
• szybkie powstanie odporności i utrzymanie się jej przez cały sezon jesienno-zim ow y.

W ramach usługi zapewniamy szczepionkę, fachowe podanie preparatu, nadzór lekarski, promocyjny 
koszt całości: ______ ______________

Bliższe informacje uzyskać można telefonicznie pod numerem: 
725-45-65.

V I  V I

SKLEPY
HURTOW NIE

K A M IX - 
KAM IX - 
KAM1X - 
KAM1X -

KAM IX -

KAM IX -

KAM IX - 
KAM IX - 
K A M IX -

KAM IX  - 
KAM IX -

zabawki. 3000 wzorów 
balony
W ADER. LEGO 
PUZZLE
RA VENSBU RGER 
porcelana, kartki o k o ­
licznościowe. świeczki, 
serwetki
sztuczne kwiaty, 
doniczki
znicze, chryzantem y 
ozdoby do włosów 
art. szko lne , zeszy ty , 
piórniki i tornistry 
art. sportowe 
H urtow nia sam oobsłu­
g ow a z a p ra sz a  9 .0 0 - 
18.00

KROTOSZYN
- ul. Zamkowy Folwark 1 1

OSTRÓW WLKP.
- u l .  R ad ło w sk a  4

F I L M O W A N I E

K A M E R Ą

Y i d e o

l INNE
USŁUGI A UD IO -VlDEO
Eugeniusz Walczak 
63-720 Koźmin Wlkp. 
ul. Tysiąclecia 7/25 
tel. (062) 721-62-24

N I  K O

6 3 -700  Krotoszyn, 
ul.Z dunow ska 197 
tcl./fax (0 6 2 )7 2 5 -7 2 -3 2 ,  
tel. kom. 090-608-029 .

• Kredyty samochodowe bez ży­
rantów i bez pierwszej wpłaty

• Formalności bankowe i ubez­
pieczeniowe AC. OC, NW na 
miejscu

• W ypożyczalnia sam ochodów  
osobowych

• Serwis oraz. wymiana oleju i fil­
trów

S P R Z E D A :
- volkswagcna golfa. 1989 r., 5- 

drzwiowy, siwy metalik. Cena: 
16.000

- opla vectrę. 1.7 TDI. 1994 r.. 
biały, bezwypadkowy. ABS. 2 
poduszki powietrzne, ccntr. za­
mek. wspomag. kierownicy.

- fo rd a  esco rta . 1.3. 1986 r.. 
Cena: 10.200 zł.

- volkswagcna transportera. 1994 
r., 1.9D. biały. Cena: 43.700 zł.

- audi 90quatro. 1991 r.. czerwo­
ny. Cena: 29.300 zł.

- po loneza caro. 1.5. 1993 r.. 
czerwony. Cena: 1 1.700 zł.

- volksw agena golfa . 1.6 TD. 
1991 r.. biały. Cena: 17.100 zł.

K r e d y t u j e m y  m a s z y n y ,  
u r z ą d z e n i a  r o l n i c z e

A N T E N Y

S A T E L I T A R N E

SPRZEDAŻ - MONTAŻ
TEL. 725-37-92

Bezpłatne ogłoszenia drobne typu:
SZUKAM PRACY, ZATRUDNIĘ, SPRZEDAM, KUPIĘ, 

ZAMIENIĘ, ODDAM, POSZUKUJĘ
K U P O N  R O

Treść: ..........  ......

Dane ogłoszeniodawcy (do wiadomości redakcji):
imię i nazwisko:........................................................................................
adres (nr tel.):...........................................................................................
Uwaga! W yp e łn io n e  i n a k le jo n e  na kartkę  kupony w ysy ła ć  na a d re s  

redakcji lub  w rzu c a ć  d o  s k r zy n k i „RK" (S ienkiew icza  2A).

•  s z y c i e  i  o b s z y w a n i e
•  p r z y s z y w a n i e  t a ś m
*  d o r a d z t w o
*  s p r z e d a ż :  f i r a n y ,

k a r n i s z e ,  ż a b k i

OC i i n n e  d o d a t k i  
-  d u ż y  w y b ó r

■ ■ ■ n a j n o w s z y c h  w z o r ó w
M m D.M. „SŁOŃCE'1, ul. Raszkowska 25a. OSTRÓW WLKP.

TO PROSTE, SKUTECZNE I TANIE
Z a  s y m b o l i c z n ą  c e n ę  z a r e k l a m u j e s z  

w  „ R z e c z y ”

s k l e p ,  h u r t o w n i ę ,  z a k ł a d  u s ł u g o w y ,  

g a b i n e t  l e k a r s k i .

Wystarczy, jeżeli podasz treść krótkiego tekstu reklamowego 
raz w miesiąeu lub kwartale, a będzie się on ukazywał jako 
ogłoszenie drobne w każdym numerze naszego tygodnika. 
Nie pozw ól się  p o m in ą ć , k o n k u re n c ja  nie śp i ^

Rzecz
Krotoszyńska 11



TOWARZYSTWO
F 1 N A N S O W O - L E A S I N G O W E

KOMPLETNA OFERTA LEASINGOWA 
NA:

- środki tran sp ortu ,
- m a sz y n y  i u r z g d z e n ia ,

- w y p o s a ż e n ie  biur,
- te le fo n y  k o m ó rk o w e ,
- linie te c h n o lo g ic z n e ,

- k ażd y  inny śro d ek  trw ały.

Korzystne warunki!!!
Zapraszam y do naszej agencji

L T R E S T
L’TREST] 6 3 - 7 0 0  K r o to s z y n  

u l. Z d u n o w s k a  1 6  
te l./fa x  /0 6 2 /  7 2 2 -0 7 -1 0 ,  7 2 2 -9 0 - 8 9 1330

SAT
SERYICE

O  ■ i  T e l e w i z j a  K a b l o w a ł  

S t u d i o  K r o t o s z y n

P IĄ T E K  31.10.97
17.30 “ C y rk  odjeżdża" - film fab.
19.00 PROGRAM  LOKALNY
19.30 Dusty - bajka (9)
20.00 Tajemnice natury (13)
20.10 Śpiewaj razem z nami (5)
20.30 Stulecie samochodu (9.10)
21.30 “ W ięzienie kobiet II” - film 

sens. USA

S O B O T A  1 .11 .97
18.00 Tajemnice natury (powt.)
18.10 Śpiewaj razem /. nami (powt.)
18.30 Stulc'cie samochodu (powt.)
19.30 O czym szumią wierzby (15) - 

bajka
20.00 Tajemnice natury (14)
20.25 "A m ery k ań sk a  odyseja ko­

sm iczna" ( 1 )
20 .40 “ P oszukiw anie H am iltona"

(3)
21.05 Z  planu filmowego (26.27)

N IE D Z IE L A  2.11.97
18.00 Tajemnice natury (powt.)
18.10 “ A m erykańska  odysejs ko­

sm iczna”  (powt.)
18.40 “ Poszukiw ania H am iltona" - 

film przygód, (powt.)
19.05 Z planu filmowego (powt.)
19.30 O czym szumią wierzby (16)
20.00 Bajki polskie - bajka (51)
20.25 “A m erykańska  odyseja ko­

sm iczna" (2 )
2 1.00 Film dok.
21.25 "Bieg" - film dok.

P O N IE D Z IA Ł E K  
3.11.97

17.30 “ A m erykańska  odeseja ko ­
sm iczna" (powt.)

18.05 Film dok.
18.30 Dusty - bajka australijska (10)

19.00 PROG RA M  LOKALNY 
19.25 "B ieg” - film  dok
19.30 Tajem nice natury (15)
19.40 "Ełk" - film krajoznawczy
20 .0 0  “ O lb rz y m  z G rz m ią c e j  

G ó ry ”  - film przygód.
21.30 “ M o cars tw o  w N ashville" - 

film sens. USA

W T O R E K  4.11.97
18.00  “ O lb rz y m  z G rz m ią c e j  

G óry”  - film przygód, (powt.)
19.30 O czym szumią wierzby (6 )
20.00 Tajem nice natury (16)
20.10 “ P o rt lo tn iczy" - serial (5)
21.00 Raport medyczny (5)

ŚR O D A  5.11.97
17.30 Tajem nice natury (powt.)
17.40 “ P o rt lo tn iczy" (powt.)
18.30 Raport m edyczny (powt.)
19.00 PROGRAM  LOKALNY
19.30 Bajki polskie
20.00 Tajem nice natury (17)
20.10  Śpiewaj razem z nami - próg. 

muz. (6 )
20.30 Stulecie sam ochodu (11.12)
21.30 “ W  sam o  p o łu d n ie  II"  - we­

stern USA

C Z W A R T E K  6.11.97
18.00 Tajem nice natury (powt.)
18.10 Śpiewaj razem z nami (powt.)
18.30 Stulecie samochodu (11, 12)
19.30 O czym szum ią wierzby
20.00 Tjcm nicc natury (18)
20.10 Film dok.
20.30 Raport m edyczny

„GOSAT” zastrzega 
sobie prawo zmian w 

programie
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M I A S T O  I  G M I N A  K R O T O S Z Y N
ogłasza:

przetarg nieograniczony 
na wykonanie prac elektrycznych w zakresie:

1. Wymiana zużytych opraw i żarówek na energooszczędne w ul. Słodowej, Konstytucji 3-go 
Maja oraz Os. Sikorskiego w Krotoszynie.

2. Modernizacji oświetlenia ulicznego przez zagęszczenie oraz zamontowanie opraw i ża­
rówek energooszczędnych w ulicach: Wiejskiej, Osadniczej, 23-go Stycznia, i-go Stycz­
nia oraz Masłowskiego w Krotoszynie.

Oferty należy składać zgodnie z wymogami określonymi w specyfikacji istotnych warunków 
zamówienia, które można odebrać w Urzędzie Miasta i Gminy w Krotoszynie, ul. Kołłątaja 7, 
pok. 48 - Wydział Gospodarki Komunalnej.
Termin składania ofert upływa dnia 13 listopada 1997 r. do godz. 9.00.
Otwarcie ofert nastąpi 13 listopada 1997 r., o godz. 10.00 w siedzibie zamawiającego pok. 
40.

________________________________________________________________________________________________________is i

Propozycje kulturalne
K in o
P R Z E D W IO Ś N IE

30 X - “ P raw em  na lewo" - kom. 
USA, b.o.; godz. 18.00, 20.00
31 X - 6 XI - “ P iąty elem ent" sens. 
USA (Bruce Willis), od lat 15; godz. 
18.00, 20.00

W poniedziałki kino nieczynne

Krotoszyński
Ośrodek
Kultury
30 X - "T ak  byw a, ta k  jest..." - spek­
takl na podst. utworów M arii Ż bik - 
studentki Uniwersytetu im. Adama 
M ickiewicza, w wykonaniu grupy te­
atralnej “ toN IEm y"; sala kinow a.

godz. 16.30
10 XI - kabaret “ Ż a r t  - czyli więcej 
śm iech u ” , w ystępu ją : J a n  K obu- 
szew ski. M ag d a  Z a w a d z k a . J a n  
K o c in iak , W ło d z im ie rz  N ow ak; 
sala kinowa, godz. 17.30; bilety: 20 
zł:
10 XI - zespół DON M A R I JU A N ;
godz. 20.00. kaw iarnia kinowa; bile­
ty: 4 zł

K r o t o s z y ń s k a  L i s t a  P r z e b o j ó w

N O T O W A N I E ( J 5 )

1. BACKSTREET BOYS - everybody
2. TIC TAC TO E - mr. wichtig
3. ALEXIA - uh la la la'
4. PUFF DADDY - i'll be m issing you
5. GARCIA - bamboleo
6 . BELL1NI - samba de janeiro
7. MARYLA RODOW ICZ - łatw opalni
8. SCOOTER - the age o f  love
9. J l  ST 5 - sugar baby love
10. ELTON JOHN - candle in the w ind *97

P R O P O Z Y C JE : NANA - he*s com ing; AQUA - barbie girl; KELLY 
FAMILY - bccause i f s  love: HAN SON  - w here‘s the love; WILL SMITH - 
men in black: AARON CA RTER - crush on you; OASIS - stand by me; NO- 
TO U R IO l S BIG - m o ' money m o’ problcms; MICHAEL JACKSON - gho- 
sts; CHLM BAW AM BA - tubthtum ping; JOE COCKER - could you be lo- 
ved: THE PRODIGY - smack my bitch up; NATALIA KUKULSKA - im 
więcej ciebie...; PATRYCJA KOS1ARKIEW ICZ - radosny; MAREK KO- 
śCIKiEW ICZ - radosny; M Y SLO V ITZ - scenariusz dal moich sąsiadów; 
KAZIK - maciek, ja  tylko żartowałem ; URSZULA - dmuchawce, latawce, 
wiatr ‘9 7 ; T.LOVE - chłopki nic płaczą; BOYS - szalona.
NAGRODY. Na osoby głosujące na dow olną ilość ulubionych przebojów 
czekają nagrody. W tym notowaniu kasetę ufundowaną przez firmy LLMEN 
i SCORPION otrzym uje M a riu sz  N a s k rę ts k i z K rotoszyna. N atom iast

fodwójny bilet na dowolnie wybrany film z repertuaru kina PRZEDWIO- 
NIE wylosowała A neta M arcinek  z Krotoszyna.

Nasz adres: KLP. os. Dąbrowskiego 7/14. 67-700 Krotoszyn, tel. 722-08-64.
L istę  redagu ją : 

Ewa i D ariusz Fynykowie

/ ł r w w ó ^ r / / < z / s ł / a

• Z en ob ii, P rzem ysław ow i, 
Edmundowi (30 październi­
ka)

• A u g u sto w i, Saturianow i, 
A lfo n so w i, U rbanowi (31 
października)

• W iktorynie, W arcisławowi, 
Sew erynowi (1 listopada)

• Bohdanie, Bohdanowi, Bo- 
żydarowi, Tobiaszow i (2 li­
stopada)

• Sylw ii, Hubertowi. Chwali- 
sławowi, Marcinowi (3 listo­
pada)

• E m e ry k o w i, K a ro lo w i, 
O lgierdowi (4 listopada)

• E lż b ie c ie .  S ław om irow i, 
Dom inikowi, Zachariaszowi 
(5 listopada)

Igraszki
Drodzy przyjaciele. Albertyna idzie 
na zakupy. Dowiecie się po co. je ­
śli rozwiążecie minikrzyżówkę. Li­
tery na zaznaczonych polach utw o­
rzą rozwiązanie, które należy przy­
słać do redakcji, aby wziąć udział 
w losowaniu nagrody - zabawki. 
U pominek za prawidłowe w ypisa­
nie koperty - ufundow any przez 
hurtownię zabawek SZALIN /. ul. 
Zacisze 2 w Krotoszynie - przypa­
da tym razem M ateuszow i B a rtk o ­
wiakowi. Zapraszamy do redakcji.
1. Mieszkanie psa
2. Znosi jajka
3. Mąż mamy
4. Zimowy miesiąc

Rzecz -g f c
Krotoszyńska
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Krzyżówka ze sponsorem
Nagrodę za prawidłowe rozwiązanie krzyżów ki sprzed dwóch tygodni (fun­
dator: sklep AS pana A dam a Sosińskiego) w ylosow ał pan S tanisław  Szulc / 
ulicy Osadniczej w Krotoszynie. Gratulujem y, zapraszamy do redakcji.
N a  rozwiązania dzisiejszej krzyżówki czekam y do 6 listopada. Do wyloso­
wania: pizza dla dwojga w P IZ Z E R II „P o d  S trze ch ą"  przy ulicy Podgórnej 
4.
1 2 3 ---------- 3----------- 5 S----------

7 8

h
i K /

10 1 1 12 1Ś

14 1Ś 16

17 i a 19 2 0

21 2 2 2 3

„ P o d  S t r z e c h ą ”  
P I Z Z E R I A

2 4

25

; Podgórna 4  i

2 6

POZIOMO
1. Rodzaj utworu poetyckiego 
4. Napój z mleka kobylego
7. Scena cyrkowa
8. Krasomówca
9. Imię Andrycz
10. Budowla nad stogiem 
12. Na nogach
14. Rzeka na Ukrainie
16. M a go każdy podatnik
17. W wierszu
19.......w wodzie"
21. Ogół dawnych studentów
22. Nie ma głosu
25. Narodowy epos fiński
26. Łączy blachy
27 .......wuja Toma"

PIONOWO

1. Film L. Buczkowskiego
2. Leń
3. N iesmaczna, ale zdrowa odżywka 
dla dzieci
4. Broń strzelecka
5. M uzyczny, przewodni
6 . W ychodzą w nich znaczki poczto­
we
8 . N ajw iększa rzeka Mongolii 
11. K iedyś znaczyło: Pali się!
13. W ytrwałość, zaciętość 
15. G óralska sława, zbójnicka reno­
ma
18. Trzeci dźwięk gamy
20. Ma fantastycznie długą szyję
21. K iedyś naczelnik grodu
23. N ogą zamiata (podobno)
24. Ostatnie słowo ..Trylogii"
25. Cyrk polodowcowy

POD TWOJĄ GWIAZDĄ
T BARAN (21III - 20IV)

Jesteś w impasie - sytuacja finansow a zm usza Cię do przyjęcia propo­
nowanych warunków. Trochę w tym  Tw ojej winy. Czekają Cię praco­
wite dni.

u
G

W
£ .

m
*
A M
A M

X

BYK (21IV - 21V)
Pniesz się ciągle do góry. Nie oglądaj się teraz za siebie, na to jeszcze 
za wcześnie. Zadbaj o szw ankujące zdrowie.
BLIŹNIĘTA (22V - 21 VI)
Harówka minionych lat zaczyna przynosić efekty - powoli zmienia się 
Twój wizerunek w oczach bliskich. M asz znów okazję wykazać się. 
RAK ( 22VI - 22VII)
O stre rozgrywki już za Tobą. Teraz strzeż tego. co wywalczyłeś. I 
pamiętaj, że niezależność kosztuje.
LEW  (23V1I - 22VIII)
O tw órz oczy. zaniedbujesz rodzinę. Nic nie usprawiedliwia takiego 
postępowania, a tym bardziej Twoje wydumane pomysły.
PANNA (2 3 V III-2 2 IX )
Przygotowałaś zdecydowany kontratak, oczekujesz pozytywnych re­
zultatów. Masz w sobie dużo energii... zniesiesz więc jakoś marne efekty 
swoich zabiegów.
W AGA (23IX - 22X)
Zaczyna się mścić Twoja bezidcowość. Po którejś stronie trzeba mieć 
w końcu przyjaciół. Zanim zrobisz cokolwiek, przemyśl to dokładnie. 
SKO RPIO N (23X - 22X1)
Zanadto obiecujesz sobie po tym pomyśle, nie zdołasz wszystkiego 
ukończyć. Czeka Cię wizyta rodzinna.
STRZELEC (23X 1-21X 11)
M ożesz dużo stracić, postępując tak nadal. Zacznij ważyć słowa, które 
wypowiadasz.
KOZIOROŻEC (22X11 - 201)
Twoje milowe kroki na początku zm ieniły się w małe kroczki, a nawet 
dreptanie w miejscu. Co z Tobą? Jeszcze nie jest za późno. 
W O DNIK (211-2011)
Tw oje zachowanie wyraźnie świadczy przeciwko Tobie, gubisz się w 
wydarzeniach. Nie licz na cud. który wszystko rozwiąże.
RYBY (2111-20III)
Zadziw iasz ostatnio całą rodzinę przykładnym  postępowaniem. Jeżeli 
próbujesz uśpić jej uwagę, udaje Ci się to doskonale.

€  u l i
z  ż y c i a  

w z i ę t e  

( 2 8 )
Bożena i Murek Zamojscy w lutym przyprowadzili się do 
Krotoszyna, gdzie mieszkają na nowym osiedlu Andersa, 

razem z rodzicami Marka. Ich córka Małgosia studiuje w poznaniu polonistykę, starszy syn 
Piotr uczy się w trzeciej klasie liceum, młodszy - Mateusz - chodzi do szóstej klasy szkoły 
podstawowej. W lipcu urodziła im się druga córka - Marianna.

I  ylko rok. a tyle zm ian - Bożena wspominała nie tak odległy w końcu w czasie ubiegłoroczny dzień wszystkich 
Świętych. W ówczas byli jeszcze w Krotoszynie gośćmi, choć nosili się z zamiarem powrotu w rodzinne strony. M oż­
liwość zamiany dw óch mieszkań - ich śremskiego i krotoszyńskiego rodziców M arka - na jedno pięciopokojowc w 
Krotoszynie w yłoniła się dopiero potem. Decyzję podjęli szybko, mimo niemałych i uzasadnionych obaw Bożeny co 
do wspólnego zam ieszkania z teściową.
W  gruncie rzeczy debrze się stało - myślała Bożena. Marek bardzo szybko odnalazł się w nowym zakładzie, dzieci 
bez problemów zaakceptowały nowe szkoły. O dziwo, najdłużej aklim atyzow ała się M ałgosia, chociaż .w zasadzie 
żyła poza domem. Trzeba było kilku miesięcy, żeby wzajemne stosunki Bożeny i matki M arka wyszły z etapu uprzej­
mej obojętności. Teraz obie kobiety traktowały się dość serdecznie. Dużo zm ieniły narodziny Marianki, pierwszego 
od lat człowieka, którego Stanisława Zamojska szczerze pokochała.
- Popatrz. Bożenko, jaka  ona podobna do Stcfcia. I do Marusia. Prawdziwa Zam ojska - mówiła patrząc na najmłodszą 
wnuczkę.
- Najprawdziwsza Zam ojska, mamo - Bożena umacnaiała w teściowej rodzinne uczucia, uśmiechając się w duchu. - 
Ale oczy ma nie dziadka, a babci. I te ślicznie zarysowane brewki.
- Uważasz, że i do mnie jest podobna?
- Oczywiście, nie tylko ja  to widzę.

Bożena dom yślała się przyczyny zmian w zachowaniu Władka - brata gospodarującego z rodzicami na lutognicw- 
skich włościach. W iedziała, że nigdy nie przestał kochać Haliny i że nie pozwoli, żeby wymknęła mu się po raz drugi. 
Wkraczał w jej w dowie życie powoli, ale konsekwentnie. Pomagał w pracach potow ych, przywoził paszę, transporto­
wał zboże do elewatora. Ją - Bożenę - odwiedzał o wiele częściej niż kiedyś. Prosił o pomoc w zakupach, opowiadał. 
W rozmowach często pojawiała się Halina. Bożena rozumiała, że brat czuje potrzebę mów ienia o niej. Robił to niby od 
niechcenia, a jednak z w yraźnym upodobaniem. Wracał do tematu prawie tak jak siedemnastoletni Piotrek, kiedy 
opowiadał o swojej M onice.
G dy  zadzwonił dom ofon. Bożena była prawie pewna, że to Władek, który bardzo często wpadał do niej w dni targo­
we. Nie pomyliła się. ale też nie przewidziała, jak niezwykłe przyniesie wieści.

Jan z Pisarzewa

S m a c z k i ,
c z y li
g m in n y  k o k ta j l
H e c a  
a  c h l u b a

P o d c z a s  
u ro c z y  s te  j 
in a u g u ra c ji 
roku k u ltu ­
ra ln eg o  w i­
ce b u rm is trz  
Leszek K ul­
ka p rz y p o ­
m n ia ł k ilk a  
przynoszących K rotoszynow i chlubę 
imprez kulturalnych o zasięgu ogól­
nopolskim. Jako ostatnie w kolejno­
ści w ymienił M istrzostw a Świata w 
R zucaniu B eretem , a zaraz potem  
dodał, że były to przykłady prawidło­
wego w ywiązyw ania się z obow iąz­
ków ..ogniw" gminy zajmujących się 
k u ltu rą . G d y b y  b u rm is trz  K ulka

mówił o tym w innym niż Krotoszyn 
mieście, zostałby uznany za dużej 
klasy dowcipnisia. Bo jakże to - po­
ważne ogniwa i jakieś hecowne m i­
strzostwa?

M o w a
u r z ę d o w a

J a k  bardzo odporny na zmiany jest 
język urzędników, dowodzi przedsta­
wiona radnym przed październikową 
sesją informacja o remontach domów 
kom unalnych. C ytujem y je j frag ­
ment. który jest równocześnie ty tu ­
łem pierwszej części: Zakres rzeczo­
wy posiadanej substancji mieszkanio­
wej.

P r e m i a
z a  n i e s o l i d n o ś ć

Podczas październikowej sesji Rady 
M iejskiej jeden /.radnych zapytał, ile 
gm ina zapłaciła niesolidnej kaliskiej 
firm ie, remontującej dach budynku, 
w którym mieści się muzeum. Dodaj­
my. że firma ow a nic wywiązała się 
z kilkakrotnie przedłużanego termi­
nu zakończenia prac. że z tego po­
wodu nic można było rozpocząć in­
nych robót, że z niesolidnym wyko­
nawcą trzeba było się rozstać i wy­
nająć innego. W odpowiedzi radni 
usłyszeli, że kaliszanin zarobił tyle. 
ile miał zarobić, chociaż zrobił wię­
cej niż powinien. O jaką kwotę cho­
dzi. doniesiemy wkrótce. Dotąd by­
liśmy przekonani, że niesolidny w y­
konaw ca, naraziwszy gminę na stra­
ty. musiał zapłacić odsetki karne. O 
święta naiwności!

Ostrowidz

„R Z E C Z  K RO T O SZY Ń SK A ". Organ malkontentów. Pismo powstałe z ruchu „Solidarno­
ści". Wydawca: W ytw órnia W yrobów  W oskow ych L U M E N . Jednoaktówka w szesnastu od­
słonach. grywana regularnie co tydzień. Premiera: 20 m a rca  1990. Scenariusz: zespołowy, reży­
seria: R om ana Hys/.ko, fotodekoracjc: M arcin Paw lik, scenografia: A lbert K aźm ierczak. O b­
sada: Izabela B artos, R om ana Hyszko, D orota K ukio lczyńska. M onika M enzfeld oraz arty­
ści w spółpracujący. GDZIE NAS SZUKAĆ? Redakcja ..RK". 63-700 Krotoszyn. box 63. ul. 
Sienkiewicza 2 A. POD JAKI NUMER DZW ONIĆ? 062/725-70-54. FAX: 725-70-53. W JA ­
KICH GODZINACH ODW IEDZAĆ? Od poniedziałku do piątku 8.00-16.00. NA JAKIE KON­

TO CO NIECO PRZELAĆ? W BK Krotoszyn 352431-92669-136-72. Zastrzegam y sobie przyjemność opraco­
w ywania lub skracania tekstów  nic zamówionych. Niektórym nadajem y piękne tytuły. Artykułów raczej nie 
gubim y, ale ich także z reguły nie zwracamy. Wzory i elementy graficzne reklam  nic będące własnością reklamo- 
dawcy należą wyłącznie do redakcji. Za treść ogłoszeń nic możemy, niestety, odpow iadać. Wszystkich współpra­
cowników kocham y... Łamanie: Albert Kaźmierczak, Druk: N ORPO L-PRESS. nakład 3.000 egz.
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